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Prezydent BIERUT 
objął protektorat 


nad akcją 
wymiany kulturalnej "polsko -radzieckiej 


WARSZAWĄ: PAP, = Prezydent Rzeczypo: 
spolitej Polskiej Ob. Bolesław Bierut przyjął 
dslegację T-wa Przyjaźm Polsko - Radzieckiej 
w osobach: prezesa firządu głównego min, 
Henryka Świątkowsliego, sekretarza general- 
nego ob, Stanisława Wrońskiego | członka pre 
zydium zarządu głównego ob; Zofii Wasilkow 
skiej. 

Po wysłuchaniu informacji a działalności or 
ganizacji, Prezydent wyraził zgodę na obięcie 
protekioratu nad zainicjowaną przez Two 
Przyjażni Polska - Radzieckiej akcją wymia- 
ny kulturalnej | pogłębienia wzyjażni polsko- 
radzieckiej jedlizowaną w październiku br", 


Arabowie utworzyli 


„rząd tymczasowy“ 


na okupowanych teryło- 
riach Palestyny 


PARYŻ PAP, — Z Kairu donosi agencja 
France Presse że komitet polityczny Ligi A- 
rabskiej powziął zasadniczą decyzję w śpra- 
wie utworzeflia arabskiego rządu palestyńskie 
go. Komitët uważa jednak, że nie należy do 
jego kompetencji ustalanie formy i składu 
tego rządu, wobec czego komitet administra- 
cyjny dla „wyzwolonych terytoriów palestyń- 
exięh/, zorganizowany w ubiegłym miesiącu 
pod egidą Ligi, zostaje uznany ża „rząd tym: 
czasowy” aż do czasu zebrania się konstytu- 
gnty. Do komitetu administracyjnego dokoop: 
towane będą nowe osobistości, wybrane przez 
wysoki komitet arabski - pod. przewodnictwem 
mufiiiego Jerozolimy. Komitet polityczny Ligi 
Arabskiej pragnie, by Arabowie palestyńscy 
siormowali rząd tymczasowy jeszcze w bieżą- 
m6 Tygógtkj w «eh wyprzedzenia qeneral- 
nego zgromadzenia ONZ, Na czelę komitetu ad 
ministracyjnego mianowanego. przez Ligę A- 
rabską, stoi jako prezes Ahmed Hilmi Pasza, 
b. generał hirecki, obecny gubernator Jerozo- 
limy. 


Rząd nędzy we Francji 


Maurice Thorez wzywa lud francuski do zjednoczenia się w imię 
walki z narzuconym przez reakcję gabinetem Queuille'a 


PARYŻ PAP 
ki Komunistycznej Maurice Thorez 
w Dijon przemówienie przed 20-tysięczną 
szą robotników. W przemówieniu swym 


— Przywódca Francuskiej Pa’ 
wygłosił 
"43 
Tho- 


z. 


O trzecią audiencję u Stalina 


proszą przedstawiciele państw zachodnich w Moskwie 


LONDYN PAP. Jak dowiaduje się agen- 
cja Reutera, przedstawiciele mocarstw , za* 
chodnich w Moskwie mieli omówić w ceia- 
gu poniedziałku szczegółowy raport na te- 
mat rozmów 4 gubernatorów wojskowych w 
Niemczech. Według informacji z Waszyng- 
tonu w najbliższych dniach oczekiwane jest 
uzgodniemie polityki mocarstw zachodnich 
przed wystosowaniem prośby o trzecią au- 
diencję u generalissimusa Stalina. Źródła 
waszyngtońskie zwracają jednak uwagę na 
wahania Francji, 


rez omówił.obecną polityczną we 
Francji, 

„Nędza klasy robotniczej rośnie! Rooatnicy 
francuscy, rzemieślnicy i chiopi odczuli już 


sytuację 


Podsekretarz stanu USA Robert Lovett 
i rzeczoznawda departamentu stanu Charles 
Bohlen, którzy w ciągu ubiegłego tygodnia 
odbyli konferencję z sekretarzem stanu Mar 
shallem i ambasadorem brytyjskim sir Oli- 
ver Franksem, rozmawiali w niedzielg tele- 
fonieznie z Londynem i Paryżem. Francois 
Seydoux, doradca polityczny francuskiego 
gubernatora wojskowego w Niemczech: wro 
|eił w niedzielę samolotem z Berlina do Mo- 
skwy. 


Sukcesy armii Markosa 


RZYM PAP. — Radiostacja Wolnej Grecji 
donosi, że jednostki armij demokratycznej wy 
parły po zaciętych walkach oddziały armii a- 
teńskiej z rejonu góry Parnas. Armia demo- 
kratyczna pamije mą całym odcinku frontu 
Parnas — kblaliGon, w odległości kilkudziesię, 
cin klm: od Aten, i 

Artyleria wojsk demokratycznych zbombar- 
dowała lotnisko Sates w pobliżu Salonik, za- 
dając nieprzyjacielowi ciężkie straty. 

Na odcinku Vitsi — Florina toczą się w dal: 
szym ciągu walki. W wyniku kontrataków 


oddziały demokratyczne zajęły kilka ważnych 
punktów strategicznych w rejonie Dendrocho 
ri — Jeropinghy. 

W Macedonii środkowej wojska demokra- 
tyczne atakują umoańione stańowiska nieprzy 
jaciela Asprovalta i Chalsidiga 

PARYŻ PAP Rozgłośnia Wolnej Grecji 
donosi, że w ręce armii demokratycznej wpadł 
rozkaz dzienny, podpisany przez jadnego z ge 
nerałów armii ateńskiej. Rozkaz len zapowia- 
da użycie gazów trujących przeciwko wojskom 
generała Markosa. 


Brytyjscy agenci w Indiach 


podburzyli Hindusów przeciw Muzułmanom. Napad wojsk Hindustanu na Hajderabad 


LONDYN PAP. 
- W poniedziałek o 4-ej 
rano <zasu miejscowe 
go armia hinduska 
wkroczyła do Hajde- 
rabadu, ostatniego 
4 księstwa Indii, które 
ś nie dołączyło eię do 


i ładnego z dwóch no- 
£ wych dominiów: Hiri- 
iustanu i Pakistanu. 


” Natarcie armii hindu- 
klej rozwinęło się z 
)-ch stron: od półno- 
ty, zachodu I południo 
wego wschodi, 

Komumikat rządu 
hinduskiego motywu- 
je inwazję faktem, że 
rząd Hajderabadu odrzucił żądańia w sprawie 
rozwiąramią oddziałów razakarów, zachowują- 
cych się agresywnie wobec Hindustannu, oraz 
matwienia pówrotu wojsk hinduskich do mia: 
sa Sekunderabąd (dawny wielki obóz wojsk 
bryfyjsko indyjskich). 

Razfkąrowie, 0 których mówi komunikat, 
ea muzułmańską organizacją wojskową. 62-let 
ni władca Hajderabadu zwany „Nizamem” jest 
ów muzułmaninem. 17 milionowa lud- 


Nivam 
Hajderabadu 


ność tego kraju składa się jednak w 80-cin pro 
tGantach z Hiqdusów. 

Wojska hinduskie zajęły już kika mniej- 
eith miast. 

$ * » 

LONDYN PAP, — Według doniesień z New 
Delhfwoiska hinduskie wkroczyły już do Haj 
derabźdy na głębokości 50 kim, i zajęły m. in. 
węzeł Kolejowy Naldrug., Na tym odcinku woj 
ska Hajderabadu, dysponujące lotnictwem, sta 
wiały AdŃć silny opór, Na innych odcinkach 


armia inwazyjna mie spotkałą się na razie z 
Większym ©%orem. Radio Hajderabadu donosi 
8 wzmocnhięniy garnizonu w Sekunderabad i 
Wzywa ludNSKĘ do stosowania środków obro- 
ny przeciwlotńiezaj, Wojska hinduskie zacie- 
rają z 3-ch .prowiącjj, graniczących z Hajdera- 


badem: Bomba na zachodzie, 4 Madrasu 
na południu i z prowincji centralnych ną pół- 
mocy. 


LONDYN PAP. = Iwudyńskie koła poinfor- 
mowane zapowiadają, że rząd Hajderabadu ;— 
bezpośrednio lub ża mośrednictwem swych 
przedstawicieli w Londynie — prześle telegra 
£iczny apel do sekretarza aenaralneao ONZ — 


—|o zwołanie specjalnego posiedzenia Rady Bez 


pieczeństwa. 
* y . 

LONDYN PAP. — Dowódca patudniowej ar 
mii hinduskiej gen. Rajendrasimhji oqłosił o- 
dezwę do ludności Hajderabadu oświadcza ją- 
cą, że wojska hinduskie wkraczają dọ tego 


kraju w celu „przywrócenia pokoju" i zapew- 
nienia bezpieczeństwa przyległych obszarów. 
Działania wojsk hinduskich mają — jego zda- 
niem — charakter „akcji policyjnej”. Po za- 
kończeniu tej akcji naród Hajderabadu ma u- 
zyskać możność zadecydowania o swym rzą- 
dzie i o stosunku kraju do Hindustanu. 


Mordercy z Ku-Klux-Klanu 


przeprowadzają krwawe wybory w południowych stanach USA 


NOWY JORK PAP. — Znany faszysta Tal- 


madge, członek organizacji Ku-Klux-Klanb, 
osławiony prześladowca Murzynów, został wy 
brany z ramienia partii demokratycznej guber 
natorem stanu Georgia. 

Wybory odbywały się w atmosferze niesty 
chanego terroru. W mieście Alston członkowie 
faszystowskiej organizacji Ku-Klux-Klan za- 
mordowali żonę i 5 dzieci Murzyna Niksonś, 
domagającego się dla siebie prawa głosowa: 


nia. Podczas wyborów dopuszczono się olbrzy 
mich fałszerstw. Członkowie komisji wybor- 
czych bezprawnie wykreślali ze spisu Murzy- 
nów. 

Osoby podejrzane o poglądy postępowe za- 
trzymywano nie dopuszczając ich do urn wy- 
borczych. 

Na ilustracji — członkowie 
Ku-Klux-Klanu podczas swego 
zaromadzenia w stanie Georgia, 


zbrodniczego 
generalnego | 


skutki tzw. „planu Mayera”, a obecnie grozi 
im nowy plan wyzysku % plan Quemllea. 
Od chwil, gdy komuniści zostali usuaięci z 
rządu, sytuacja gospodarcza Francji stale się 
pogarsza. Kapitalisci amerykańscy grożą, że 
gdyby do rządu powrócili przedstawiciele ludu 
francuskiego, wszelka pomoc w ramach pia 
nu Marshalla zostałaby natychmiast cofnięta, 
Czy suwerermość Francji nie stała się pus'ym 
Mazesem, jeżeli wszystkie rozkazy „dą z 
szyngtonu'. 

Mówiąc o nowym rządzie francuskim,  Tho+ 
rez oświadczył: „Premier Queuille, który był 
już 22 razy ministrem, powiedział . otwarcie, 
że nie bierze na siebie żadnych zobowiązań w 
sprawie płac robotniczych. Można więc pizy* 
puszczać, że obiecany zasiłek w wysokości 
2.500 franków dla wszystkich robotników fran 
cuskich nie będzie wypłacony”. 

Następnie mówca podkreślił kontakty nowe- 
go rządu z kołami gawllistowskimi i stwierdził, 
że masy pracujące domagają się I będą się do 
magały rządu jedności demokratycznej. 

W zakończeniu swego przemówienia przy- 
wódcą komunistów francuskich wezwał wszy 
stkich patriotów i szczerych republikanów do 
zjednoczenia się dla walki przeciwko reakcji. 
E a E a a N Ae ME A a OOO IAA A D D E A A A 


Prezydent Gottwald 
na urlopie 


PRAGA PAP, — Prezydent republiki cze- 
chosłowackiej Klement Gottwald wraz z mal- 
żonką udali się samolotem na Krym, gdzie spg 
dzą wakacje. Na lotnisku prezydenta żegnali: 


Was 


premier Zapotocky wraz z całym gabinetem, 
ambasador gadziecki — Silin, sekretarz gene- 
ralmy partif komunistycznej — Slansky, oraz 


przedstawiciele władz rządowych. 


Konferencja w Paryżu 


w sprawie byłych kolonii włoskich 


PARYŻ PAP. — W poniedziałek © godz. 
15.30 rozpoczęły się obrady przedstawicieli 4 
wielkich mocarstw w sprawie przyszłości b. 
kolonii włoskich. 

Obrady zagaił minister spraw zagran'cznych 
republiki francuskiej Robert Schuman. Na cze- 
le delegacji radzieckiej stoi wiceminister 
spraw zagranicznych ZSRR Andrzej Wyszyń: 
ski. Stany Zjednoczone reprezentuje ambasa- 
dor amerykański w Londynie Lewis Douglas, 
a Wielką Brytanię — minister stanu Hector 
Mac Neil. 


Wallace oskarża Trumana 


NOWY JORK PAP. — Kandydat na prezy* 
denta USA z ramienia Partii Postępowej, Hen- 
ry Wallace, przemawiając w Baltimore, pod- 
dał ostrej krytyce politykę prezydenta Tru- 
mana. Mówca stwierdził, że wielkie koncerny 
nigdy jeszcze nie cieszyły «ię takim popar* 
ciem rządu i nie ciągnęły takich zysków z je: 
go polityki, jak obecnie. Rząd Trumana oddał 
władzę w ręce prowodyrów z Wall-Street i 
wojskowych. Wśród 125 osób mianowanych 
przez Trumana na wysokie stanowiska w ati= 
munistracji — znajduje się 57 przedstawicieli 
armii, lub wielkiego kapitału. 

Wallace wskazał, iż oświadczen'a Trumana 
mające rzekomo świadczyć o jego postępa* 
wych poglądach, w rzeczywistości podyktowa 
ne były względami wyborczymi. Truman mó» 
wił o rozszerzeniu praw obywatelskich, jed= 
nakże nie zniósł dyskryminacji rasowej w ar- 
mii pa nawet wydał osławiony rozkaz w Spra* 
wia badania lojalności urzędników palistwo* 
wych. Oskarżając przeciwników o wywoływa 
nie histerii w USA, Truman składa orędzia w 
kongresie, które wywołują ten sam skutek. 
Wallace oświadczył, że gdyby prez. Truman 
rzeczywiście chciał uchylić ustawę antyrobot= 
niczą Tafta - Hartley'a, to wystąpiłby prze 
ciwko członkom kongresu z własnej partii, 
którzy wypowiedzieli się za tą ustawą. 

Wallace zażądał w końcu, aby rząd wyku* 
pł i sam prowadził przedsiębiorstwa przemy 
stowe, produkujące samoloty bojowe. Dia 
bezpieczeństwa USA — oświadczył nn — jest 
rzeczą konieczną, aby tym przedsiębiorstwom 
które nie mogą istnieć w warunkach produkcji 
pokojowej, nia pozwalano pracować dia woj: 
ny 


Str. 3 


Reforma szkolnictwa rolniczego 


Nauką objęta zostanie cała młodzież wiejska 


WARSZAWA PAP. — Dnia 13 bm. w mini- 
sterstwie Rolnictwa i Reform Rolnych odbyła 
się konferencja prasowa, na której zapoznano 
dziennikarzy z przebudową struktury i obec- 
nym stanem oświaty rolniczej. W konferencji 
wziął udział minister Rolnictwa i Reform Rol 
nych Dąb-Kocioł. 

Dyrektor departamentu oświaty rolniczej 
inż. Ponikowski podkreślił ogromny wzrost 
zapotrzebowania na fachowców w rolnictwie, 
co wiąże się ściśle z przebudową ustroju rol- 
nego: W związku z tym w bież, roku przepro- 
wąadzono reformę szkolnictwa rolniczego. 

Zorganizowano 7,468 3-letnich szkół przy- 
sposobienia rolniczego, które kształcić będą tę 
młodzież wiejską, która musi pracować jedna 


cześnie w gospodarstwach rodziców. Nauka 
odbywać się będzie 3-4 razy tygodniowo, w 540 
2-etnich szkołach średnich nauka odbywać 


się będzie codziennie. Łącznie łe dwa typy 
szkół obejmą w bież. roku 617 tys, młodzieży. 
Szkolnictwo licealne skupi młodzież, pra- 
onącą się specjalizować w zawodzie rolni- 
czym. W 194 liceach kształcić się będą instruk 
torzy rolni, specjaliści w działach: administro 
cyjnym, spółdzielczym, chmielarskim, tyto- 
niarskim, hodowlanym, mleczarskim, rybac- 
kim, pszczelarskinł i in. Licea podzielone zo- 
stały na trzy lypy: 63 licea 3-letnie 1-go ston- 
nia, 73 licea 2-letnie 2-qo stopnia i 58 liceów 
4-letnich. Na podsreslenią zasługuje powiek- 
szenie liczby słuchaczy w liceach rolniczych 
z 5.653 w roku ub. do 16.000 obecnie. 
Reforma objęła też programy nauczania. 
Myślą przewodnią obecnych programów jest 
dostosowanie nauczania do obecnych potrzeb 
społeczno - gospodarczych. Wprowadzódne zo- 
stały nowe przedmioty m. in. ekonomia poli- 
tyczna, organizacja rolniciwa, oparta o współ 
czesne pojęcia społeczne i ekonomiczne itp. 
Minister Dąb-Kocioł przypomniał dziennika- 
rzom, że przed wojną było załedwie 19 śred- 
nich szkół rolniczych, a obecnie zorganizowa 
no ich 194. Szkół powiatowych analogicznych 
do obecnej 2-letniej szkoły średniej było 169, 


Wysiłki Ministerstwa 


a w r. 1948 będzie uruchomionych 
szkół 
uruchomiły 5 dalszych szkół średnich, 


Będziemy walczyć pod sztandarem marksizmu-leninizmu 


= aktywów PPR w Katowicach i Szczecinie solida- 


tego typu 
540. Państwowe nieruchomości ziemskie 


dzieży wiejskiej. 


ryzują się z uchwałami sierpniowego Plenum KC PPR . 


Doniosłe decyzje ostatniego plenum Ko-| KC, min, tow Skrzeszewski. W dyskusji, któ 
ra rozwinęła się po referacie, przemawiało 
nawiązali do wygłoszone 
terenowych. 


mitetu Centralnego PPR znajdują szeroki od 
dźwiek w organizacji partyjnej na terenie 
całego kraju. We wszystkich miastach woje-| go referatu | do zagadnień 
wódzkich odbywają się odprawy aktywów Między innymi przemawiali 
partyjnych, na których omawia się te ZAgA-|KW PPR 
dnienia, Będziemy o nich informowali w mia 
rę napływania sprawozdań. 

W Katowicach w odprawie wziął 
członek sekretariatu KC PPR tow. 
władze Komitetu Wojewódzkiego w amino 
cie oraz 520 aktywistów z terenu wojewódz- 
twa, 

. 

Obszerny referat na temat uchwał ostatnie 
go plenum KC PPA, wygłosił tow. Ochab. 

Przemawiający następnie w dyskusji pierw, 
szy sckretarz KW PPR tow. Zenon Nowak | 
nakreślił szczegółowe linię postępowania dla 
wszystkich ogniw organizacyjnych, celem; 
realizacji doniosłych zadań, które partia na- 
Sza stawia przed sobą w obecnym okresie, | 

W dyskusji zabierało głos 35 mówców. So 
Idaryzowali się oni w pełni z uchwałami 
plenum KC j zadeklarowali w imieniu BEKEN 
wu całego województwa konsekwentnie rea- 
lizować cele i zadania naszej Partii. | 

Na zakończenie zebrani uchwalili jedno- 
myślnie rezolucję, w której solidaryzował! 
się w pełni z uchwałami sierpniowego ple- 
num KC PPR. 

11 września br. odbyła się w Szczecinie w 
sali konferencyjnej Wojewódzkiego Komite- 
tu PPR wojewódzka narada aktywu PPR, w 
której wzięła udział około 600 aktywistów 
ze Szczecina i całego województwa. 

Referat sprawozdawczy o plenum sierpnio 
wo-wrześniowym KC PPR wygłosił członek 


24 mówców, którzy 


I sekretarz 
wojewoda 
Podsymowania dyskusji, 
która wykazała całkowitą jednomyślność 
udzia? partyjnego aktywu wojewodztwa  szczeciń- 
Ochab. | skiego z uchwałami ostatniego plenum KC 
PPR dokonali: I sekretarz KW — tow Klo- 
siewicz i minister fow. Skrzeszewski. 

jednogło- 
czytamy 


— tow. Kłosiewicz i 
tow. Borkowicz, 


Na zakończenie narady została 
śnie przyjęta rezolucja w której 
innymi: 

„Narada aktywu 


In. 
wojewódzkiego w 
Szczecinie w pełni soltdaryzuje się z 
uchwałami politycznymi i organizacyjny 
mi s'erpniowego plenum Komitetu Cen- 
tralnego. 

Narada wzywa wszystkie organizacje 
partyjne do grunfownego przyswojenia 
sobie wielkiego i cennego dorobku ideo 
logicznego sierpniowego plenum KO. do 
dania głębokiej marksistowskiej oče- 
ny swej dotychczasowej pracy, do prze- 
prowadzenia śmiałej krytyki i samokry 
tyki błędów w ramach poszczególnych 
zespołów organizacyjnych. 

W zrozumieniu ogromńych zadań Par- 
tii na nowym etapie walki klasowej, w 
przededniu zjednoczenia polskiego Tfu- 
chu robotniczego, zewrzemy nasze szere 
gi wokoło Komitetu Centralnego, który 
dał świadectwo rewolucyjnej troski o 
| czystość ideologiczną Partii i wierności 
idei marksizmu-leninizmu. 


m_n R R 


Spółka militarystów i fabrykantów broni w USA 


zapelnia kasy pancerne miliardami dolarów — wyduszonych z amerykańskiego robotnika 


MOSKWA PAP. 
Zwiezda” 
palów amerykańskich w militaryzacji ‘Stanów 
Zjednoczonych, Monopole amerykańskie — 
pisze dziennik — ciągnęły olbrzymie zyski z 
ostatniej wojny i obecnie wzbogacają się na 
skutek rozpętanej przez siebie psychozy wə- 
jennej. Wielki koncarn „General Motors” do- 
starczył armii amerykańskiej podczas ostat- 
niej wojmy 33 procent karabinów, ponad 25 
procent ogólnej ilości motorów samolotowych 
znaczną ilość czołgów, maszyn pancernych o- 
raz innej broni. 11 koncernów przemysłu lot- 

niczego wyprodukowało 60 proc. ffprzętu lotni 
czego. Koncern „Dupont” dostarczy! materia- 
ły wybuchowe. Wszystkie te koncerny są obe 
cnie w dalszym ciągu dostawcami broni. Oi- 
brzymie ich zvski charakteryzują chociażby 
następujące cyfry: w roku ubiegłym dochody 
ich przed wplaceniem podatków wynosiły 28 
miliardów dolarów, podczas gdy w r. 1939 wy- 
nosiły one 6 I pół miliarda dolarów. 

„Krasnaja Zwiezda” zwraca uwagę na ści- 
sły kontakt między monopolistami i kołami 
wojskowymi USA. I tak np. minister obrony 
narodowej Stanów Zjednoczonych Porre- 
stal jest b. prezydeńtem domu bankowego 
Dillon Read, jego zastępcą jest Draper, b. wi- 
ceprezydeni tegoż domu bankowego. Pomoc- 
nik ministra lotnictwa Witney był prezesem 


Dziennik 


„Krasnaja 


erzy Korwin 


— Nie rozumiem tego — wyznała. 

= Pozmając żvcie tak dalece, że zmusze- 
ni jesteśmy zrewidować pojęcie o świecie 
przedstawione w książkach, nie możemy 
jednocześnie pogodzić się z ciemnymi stro- 
nami rzeczywistości i pragniemy ją prze- 
kształcać. 

— Idealizm, romantyzm. 

— Nie, właśnie realizm, tylko istotny. 
Mrzonki przecież zdecydowanie odrzucamy. 
książki uczą zaś aktywnej postawy wobec 
zła. Realizmem nazywa sie dzisiaj często 
zręczny układ ze złem, gdy jest to tylko 

głębianie nieszczęścia. Walka ze złem 
jest dopiero naiprawdziwszym realizmem, 

— Bardzo jednak romantycznym... 

— Jest pani w błędnym mniemaniu. Nie 
ma realizmu romantycznego, wynikać on 
może jedynie z większej, prawie zupełnej 
świadomości, staje się więc jej wykładni- |c 
kiem. Walka ze złem jest nakazem tej głęb- 
szej świadomości rzeczy. 

— I tym chce pan „prostować“ ścieżki! 

Słowo „prostować” wypowiedziała z tak 
szczegółowym. naciskiem, że ton głosu 
mógł uchodzić za ironię. Nacia wciągała się 
jednak w rozmowę, coś ją w niej widocznie 
interesowało. 

— Nie liczy się pan z siłami. które są po- 
tężniejsze od logiki i nakazów, Podziwia- 


wskazuje na decydującą rolę mono, 


Zabójstwo Waldemara Glücka 


|bęczoce towarzystwa hutniczego oraz dyrek] gów zbrojeniowych, propagatorami i podżega 
torem wielu innych korporacyj. Pomocnik mi- czami do nowej wojny. Rząd amerykański v- 
nistra marynarki Brun jest jednym z najbogat| panowany przez klikę militarystów i mono- 
szych ludzi Stanów Zjednoczonych, zaś prze | polistów przeznaczył w roku bieżącym 26 mi- 
wodnićżący komitetu zasobów narodowych] liardów dolarów, czyli 62 proc. budżetu na ce 
Hill jest znanym przemysławcem. Przedstawi-! le wojskowe. Sumy te idą również do kieszeni 


cielę kliki wojskowej stoją na czele koncer:| koncernów. 

nów amerykańskich 4 Tarien przenikają doj "Wyście zbrojeniowe rozpoczęie przez mo 
wszystkich decydujących ogniw aparatu pań-| nopolistów amerykańskich — kończy dzien- 
stwowego, Pozostają oni również w ścisłym nik, — nakładają wielkie ciężary na add 


będąc w en- spo- 
nowych wyści- 


kontakcie z monopolistami, 
sób głównymi insniratorami 


Uczczenie pamięci ofiar Majdanka 


Dybowski. 

Na zakończenie uroczystości odczytano Te- 
zolucję, w której czytamy m. in.: 

„Faszyzm niemiecki pokonany, lecz nie do- 
bity, znalazł protektorów wśród imperiali 
amerykańskich, jednak narody miłuj po- 
kój I wolność nie dopuszczą do tego, by po 
wsłały znowu obozy zagłady. Ponadto rezolu- 
cja zawiera protest przeciw mordowaniu de- 
mokratów w Gręcji, Hiszpanii, Vietnamie, Chi 
nach, „Indonezji i Palestynie oraz żąda rozbro- 
jenia, denazyfikacji i stworzentfa jednolitego 
demokratycznego rządu w Niemczech. Zebra- 
ni złożyli następnie wieńce u stóp kopca mę- 
czenników Majdanka. 


rzenie i protesty. 


LUBLIN PAP, — W Lublinie rozpoczęły się 
uroczystości w ramach Tygodnia Majdanka. 
Uroczystości ku czci tych, którzy zginęli na 
Majdanku poprzedził w dniu 11 bm. taostrzyk 
i apel poległych na placu Litewskim. W cap- 
strzyku wzięły udział rocziy sztandarowe oraz 
delegacje byłych w'ęźniów Majdanka, z po- 
słem prof, dr M. Mrhałowiczem na czele. 
"W dniu 12 bm. na .p:qtym polu b. obozu 
Majdanka odbyło się uroczyste otwarcie „Ty” 
godnia Majdanka” z udziałem 30:tysięcznych 
rzesz społeczeństwa, 

Na uroczystość m. in. przybyli: marszałek 
Sejmu Barcikowski, minister: Sprawiedliwości 
Świąlkowski oraz minister Kultury i Sztuki ob, 


pa amięci wzrok trupa. 
się coraz bardziej zmiennością stanów psy- 
chicznych, jakim ulegała Natalia z sekundy 
na sekundę, Nie by ła | osobą zrównoważoną o 
stałych niezmiennych cechach wyglądu i po- 
stęnowania. Przepłvwał przez nią strumień, 
który niósł to zmużenie, to koncentrację 
wszystkich psychicznych sił, to radość i za- 
interesowanie życiem i znów smutek, pełny 
głebokiej rezygnacji. Gdy patrzył w jeji zielo 
ne, teraz pustką wiejące oczy, czuł jakbv 
zimny powiew z samej głębi jej dziwnej 
duszy. Przeszedł go dreszcz. 


— Niech pani tak nie patrzy! — Zawołał 
wtedy. 

— Ach, przepraszam! To było bardzo 
głębokie zamyślenie. Nie więcej! Nie więcej! 

Ostatnie słowa podkreśliła bardzo silnie, 
aby wpoić może w Andrzeja takie same 
przekonanie, jakie starała się ugruntować 


łem zawsze słownictwo katolicyzmu, Mówi 
ono, że jatnicją młyny boża, które nieustan- 
nie milą. Nie wiem. czy te młyny są boże, 
ale pojęcie żarn zgniatających ludzi 2 ich 
dzieło bardzo mi odpowiada, jest tragicznie 
bliskie prawdy. 

Andrzejowi zdawało się. że jej głos zała- 
mał się lekko i załkał, ale tylko przez krót- 
ki moment. Opanowana natychmiast ciągnę 
ła dalej. 

— Mówił pan o konfrontacji życła i wie- 
dzy, rzeczywistości i książek, a zapomniał 
pan o konfrontacji młodości i życia. 

— O tym nie zapomniałem, ale nie lubię 
tematu tego poruszać. 


w sobie. 
— Może pan ma rację. Ach, młodość!..| O N, eT aas 3 
Gdy dorośniemy, ucieka od an zbyt szybko! Terca wspomnienie o młodości ? rj 
— Może nie tyle szybko, ile tragicznie, Nh intente, aent trza bat 
choć są ludzie młodzi przez całe życie. Prze- dziej Ali brait S g dam Aho; 


cież jest to wyłącznie kwestią postawy psy- 
chieznej, zachowania młodzieńczych entu- 
zjazmów, złudzeń, nadziei, Na tym zaś pole- 
ga tragedia, że życie, gdy wciąga nas gle- 
bież, rozwiewa wszystko — rzeczywistość 
jest bardzo gorzka. 

Pani Natalia zatopiła się nagle w myś- 


— W dzieciństwie wpajają w, naś, pan to pa 
mięta chyba doskonale, wszystkie głębsze 
pojęcia, a więc ideę dobra, sumienia, skru- 
chy, przebaczenia, piękna, siły moralnej. 
Powtarza się: nie kradnij, nie kłam, czeij 
rodziców, aby, gdy zdoby wamy samodzie|- 
ność, walkę o byt noznać od razu zaprze- 
lach i patrzyła przed siebie swym nic nie wi- czenia tych wszy stkich wzniosłych przyka- 
dzącym wzrokiem. gdy oczy £asną, stają sie|zań. Dorośli stworzyli takie warunki byto- 
martwe, a wizje napływają od wewnątrz. z | wania, że trzeba kłamać, oszukiwać i często 
myśli. Tego rodzaju spojrzenie wywołuje nawet łamać innych bez skmimuiłów. Cały 0- 


; 
| 


pracujące, wywołując wśród nich wielkie obu) trycję Strauss jest dokładny, barwny i 


E 


ANa morminesie 


Portret Ernesta Bevina 


Dziennikarz angielski Truvor Evans naz 
pisał obszerna biografię ministra spraw za 


Rolnictwa i Reform | granicznych"W, Brytanii — Ernesta Bevi- 
Rolnych zmierzają do objętia nauką całej młojna. Książka. autoryzowana przez p. Bevina, 


choć ma charaktar wvraźnie panepiryczny, 
zawiera Drzefjeż szereg interesujących 

zczególów 0 biegu kariery labourzystow= 
skiego ministin: Z tych właśnie względów, 
książką Evansa zajał sie w obszernym arty 
kule syrawozdawea moskiewvskiero tygod= 
nika „Nowoje W remia“ — Leonidow. 

Przy tej okazji, Lęonidow przytacza też 
| charakterysty kę osoby p. Bevina, skreślo- 
ną przez wvhitna działyeeta J abhor Pa rty 
— Patrycję Strauss. W swoim czasie 
mąż jej, wraz ze Stafiordqem Crippsem, 
usunięty został z Labour Party, za „ten- 
dencje lewicowe". Później — obydwaj udali 
się do partyjnej Cahossy i dziskj są mini» 
strami w rzadzie Attlee — Bevina. 

Oto co {pisata labourzvstka Patrvch 
Strauss o działaczu Labour Party — Ernos 
ście Bevinie: 

„Bevina można nazwać raczej d-rekto4 
rem labourzystowskiego towarzystwa 
akcyjnego, niż wybitnym działorzem związ 
kowvm  tradvcyj inego typu. Jego praca 
związkowa odbywa Sie za biurkiem, a nie 
w kopalni, czy fabryce. On często pzema- 
wia tonem dvktatora, podkreśla iąc. Że wwa 
Ża się za gospodarza, a nie za Sługę Swego 
zwiazku zawodowego. Ma on mało łącznośd 
duchowej z robotnikami... 

„Bevin nie żnosi najmniejszego oporu zê 
stronv swych kolegów, jeśli ta opozycja 
mosłahy uszczuplić jego władze. Mówią, że 
władze swą gromadzi jak skanisc... Na 
tvchmiast traci rówrowa”e, edy mu ktoś 
oponuje, jego władcza ambicja zamienia 
się w pychę, jego zdecydowanie — we 
wściekłóść. W szeregach Labour Party wya 
czuwa Się, że Bevin nie miałby nic przeciw< 
ka dyktaturze, jeśli dvktatorem będzie on 
sam... Beyin zawsze jak edybw dekretuje, 
zamiast wyrażać swój punkt widzenia. Be- 
vina boją się... Mimo. że na kongresach par 
tyjnych Bevin zasiąda wśród delegatówy 
trzyma się od nich zdaleka... 

„Bevin nie może srożyć się w Izbis 
Gmin i traktować jej tak jak kongresy par- 
tyjne. Ale jego zachowanie się wskamujeę 
że demokratyczną procedurę Izb- Gmin 
uważa za przykrą przeszkodę w Swej dzia- 
łalności ministerialnej. Wolałby wydawań 
rozkazy, siedząc za swoim biurkiem. Z rów 
ną gwałfownością reaguje na krytykę w 
Izbie Gmin, jak na zjazdach swojej partii. 

„Gdy Bevin znajduje się w towarzystwis 
ludzi, których uważa za wyższych od sie 
bie z powodu ich pochodzenia, odczuwa 
udrękę kompleksu niepełnowartości. Wyns 
gradza sobie za to pyszałkowatvm postępo 


waniem w stosunku do tych, którzy są mt o 
„gd „niego pod wzeledem. -. 


równi, alba niżsi 


pozycji socjalnej." 


Portret p. Bevina, malowany przez Paa 


razisty. Trzeba przyznać, że trzyletnia da 
łalność p. Bevina na stanowisku ministra 
spraw zagranicznych potwierdziła prawdria 
wość i trgfność rysów tej charakterystyki, 


Ś ka Aa PA OB 


- Z65-ecie Wyzwolenia 265Jecie Wyzwolenia Wiednia —— 
przez króla Jana Sobieskiego 


WIEDEŃ PAP, — Z inicjatywy towarzystwa 
austriacko - polskiego odbyła się w Wiednim 
uroczysłość z okazji 265 rocznicy wyzwolenia 
Wiednia przez króla Sobieskiego. 

W uroczystości wzięli udział członkowie rzą 
du austriackiego z kanclerzem Fieglem na cze 
le, przewodniczący Komunistycznej Partii An- 
strii, poseł Kopiening, burmistrz Wiednią Koer 
ner, personel Misji Politycznej R. P. z charge 
d'affaires Tykocińskim na czełe oraz liczni 
przedstawiciele prasy austriackiej i- zagranicz 
nej. 


czasami dreszcz przerażenia — jego martwo | woc swoich wysiłków wychowawczy ch w do 
ta jest bliska obrazu śmierci, przywołuje do | mu, szkole, instytucjach- i kościele brukają 
Andrzej zdnmiewał I nagle i wołają, że nie można być naiwnym 


Tak to właśnie nazywają. 

Przerwała swój wywód głębokiego żaln, 
dysząc zlekka, ale wyraźnie, taka ogarnęła 
ją emocja. W, słowach, które wypowiedzia- 
ła, tyle było rozgoryczenia i bólu, że An+ 
drzej niemal wykrzyknął: 

sz Tak wielkie przeszła. pani TOZCZATOWAA 
nię ? 

— To za słabe określenie. Widzi pan, kos 
bieta bardziej narażona jest na zbrukanie; 
niż mężczyzma.. 

Powstrzymała się nagle od dalszego mea 
wienia, jakby odczuła, że powiedziała już za 
wiele, jakbv zbył wyraźnie zdradziła siebie, 
Znów przyjrzała mu się uważniej i nagle z 
niekłamanym przerażeniem zapytała; 

— Gdzie my jesteśmy? 

— Przejechaliśray Skierniewice. 

— To już pół drogi, mój Boże! 

Nie podjęła więcej prowadzonej tak na» 
miętnie rozmowy. wstała z ławki i podeszła 
do okna, Usiłowała je otworzyć, ale zacięło 
się bardzo moeno, iż doniero Andrzej i tom 
niemałym wysiłkiem zdałał je pomis 
Przez otwór wpadło z pól Świeże. pachm ca 
powietrze. Wiatr odwiewał dym lokomoty4 
wy w przeciwnym kierunku, powietrze było 
więc czyste i pełne woni skoszonej trawy 
łubinu i soshowego lasu. 


Natalia nie przestając patrzeć na pola 
zapytała: 
— Czy jest pan marzycielski ? F 
— Nie rozumiem bvtania, `- 
(D. & ng 
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Rezolucja Plenum Komitetu Łódzkiego PPR 


w sprawie wahań i pojednawstwa w stosunku do odchylenia prawicowego i nacjonalistycznego w kierownic 
twie łódzkiej organizacji partyjnej, ordz innych błędach i niedostatkach w pracy Komitetu Łódzkiego, a także 
o drogach przezwyciężenia tych błędów oraz usprawnienia pracy organizacji łódzkiej PPR 

I wyższych uczelniach kilkanaście tysięcy jrobotników oraz inteligencji pracującej. ; demokracji wewnątrzpartyjnej. Przeszka- 


O pojednowstwie w części kierowniciwa Komitetu 
Łódzkiego i jego przejawach 

i U chwały sierpniowego Plenum K. C. 
PPR w sprawie odchylenia prawicowego 

i nacjonalistycznego w kierownictwie par- 

‘tii, jego źródeł i sposobów jego przezwy- 

ciężenia, referat Generalnego Sekretarza 

K.C PPR, tow. Bolesława Bieruta na Kra- 

jowej Naradzie Aktywu PPR, samokryty- 

ka tow. Wiesława, wygłoszona na tejże 

Krajowej Naradzie Aktywu PPR ujawniły 

w pełni, przed całą partią, przed klasą ro- 

botniczą i przed wszystkimi ludźmi pracy 

* istnienie niebezpieczeństwa prawicowego 
i nacjonalistycznego odchylenia w kierow- 

nietwie partii. Odchylenie to było tym groź- 

niejsze, że nosicielem jego okazał się były 

Sekretarz Generalny K,C, tow. Gomułka - 

Wiesław. p i 


w owe dni kryzysu, które poprzedzały 
"sierpniowe Plenum K.C. PPR i uka- 
zanie się uchwał tego Plenum, któ- 
re uzbroiły całą partię w oręż dla 
walki i dla przezwyciężenia prawicowego 
i nacjonalistycznego odchylenia, — wszyst- 
kie organizacje partyjne w całym kraju 
jednomyślnie skupiły się wokół KC PPR, 
walczącego o słuszną, generalną linię par- 
tii i wsparły go w jego walce z odchyle- 
niem prawicowym i nacjonalistycznym. 
B ył tylko jeden smutny wyjątek. Tym 
wyjątkiem okazała się część kierow- 
nictwa Komitetu Łódzkiego, która zajęła 
pojednawczą pozycję w stosunku do tego 
odchylenia (I-szy Sekretarz ŁK PPR tow. 
Loga-Sowiński). Ta pojednawcza pozycja 
tow. Logi-Sowińskiego ośmieliła pewną 
grupkę towarzyszy do antypartyjnej robo- 
ty, ujawniając ich prawicowe i nacjonali- 
styczne tendencje, Niektórzy towarzysze, 
a w Szczególności tow. Hyra, posunęli się 
tak daleko, że nadużywając swego stano- 
wiska wprowadzali w błąd towarzyszy par- 
tyjnych co do charakteru kryzysu w kie- 
rownictwie partii, sprowadzając zagadnie- 
-nia ideologiczne i polityczne do rozgrywek 
personalnych — dawali żer plotce reakcyj- 
nej, szkalującej naszą partię, 


wier sposób pojednawstwo niektórych 
« towarzyszy podważało spoistość, zwar- 
' tość i zdolność mobilizacyjną kierownictwa 
organizacji łódzkiej, osłabiało bojową po- 
stawę organizacji partyjnych w odpiera- 
niu ataków reakcji na naszą partię, Wno- 
siło to rozdwojenie do kierownictwa organi- 
zacji łódzkiej, stawiało w trudnej sytuacji, 
stojącą na partyjnych pozycjach większość 
kierownictwa organizacji łódzkiej, 
szkodliwych skutkach pojednaw- 
stwa poucza nas tow. STALIN: 
„Chodzi o to, — mówił Stalin —— roz- 
ważając zagadnienia walki z odchyle- 
niem prawicowym w WKP(b) w kwiet- 
niu 1929 roku, że kiedy wypowiada 
się. wojnę odchyleniu prawicowemu, 
prawicowi odchyleńcy przedzierzgają 
się zazwyczaj w pajednawców i sta- 
wiają partię w trudnej sytuacji. Aby 
uprzedeić ten manewr odchyleńców pra 
wicowych, trzeba postawić sprawę sta- 
nowczej walki z pojednawstwem”. 
(J> Stalin — Zagadnienia Lenini- 
emu — str. 224 wyd. polskie) 
D okonana w rezolucji sierpniowego Ple- 
~ num KC PPR analiza odchylenia pra- 
wieowego i nacjonalistycznego w kierownic- 
twie „partii, jego źródeł i sposobów prze- 
zwyciężania winna być z szczególną uwagą 
przestudiowana w naszej organizacji łódz- 
kiej. 
SG arakteryzowana wyżej sytuacja w 
kierownictwie Łódzkiego Komitetu 
groziła podważeniem poważnego dorobku 
łódzkiej organizacji partyjnej. Przecież je- 
Śli dziś — po tak ciężkich zniszczeniach 
dokonanych przez okupanta — liczba za- 
trudnionych w przemyśle i w innych gałę- 
ziach gospodarstwa m. Łodzi trzykrotnie 
przekracza liczbę zatrudnionych przed woj- 
ną, jeśli nie ma w Łodzi kwestii bezrobocia, 
„jeśli włókiennicza Łódź dostarcza więcej 
niż połowę tkanin potrzebnych dla przy- 
odziania ludności miast i wsi polskich; je- 
ŝli ruch współzawodnictwa w fabrykach 
łódzkich objął dziesiątki tysięcy robotni- 
ków, jeśli z ruchu tego wyłoniło się tysią- 
ce przodowników pracy, jeśli zakreślamy 
sobie dziś dumne plany przebudowy i roz- 
budowy przemysłu łódzkiego, rozbudowy 
naszego miasta, jeśli nie ma dziś dzieci ro- 
botniczych pozostających poza szkołą, je- 
Śli w Łodzi pozbawionej przed wojną uni- 
wersytetu studiuie obecnie na licznych 


młodzieży, jeśli życie gospodarcze, społecz- 
ne i polityczne naszego miasta tętni żywym 
pulsem -— to we wszystkie te osiągniscia 
włożyaa swój ogromny wkład pracy, walki 
i krwi łódzka organizacją partyjna, wło- 
żyli peperowcy łódzcy. 
K lasa robotnicza darzyła też naszą or- 
ganizację partvjną która odzna?zała 
się swoją ofiarnością i poświęceniem coraz 
większym zaufaniem, co znajdowało swój 
wyraz w nieustannym napływie do na- 
szych organizacji partyjnych przodujących 


Znajdowało to wyraz w wynikach głosowa- 
nia do rad zakładowych, w toku których 
kandydatury peperowskie skupiały wokół 
siebie 75—90 procent ogółu głosów, w To- 
snących nakładach „Głosu Robotniczego“ 
i innych pism partyjnych. 
0:: jednak wymienionych i innych 
niewymienionych poważnych zdobyczy 
i osiągnięć trzeba stwierdzić, że w pracy 
Komitetu Łódzkiego istniał szereg istot- 
nych braków i niedostatków. Niektóre z 
nich były nawet natury ideologicznej, 


W sobotę, 11 września b. r. odbyło 


ję plenarne posiedzenie Komitetu Lódz- 


kiego PPR. Plenum wysłuchało referatu tow. Władysława Dworakowskiego o uchwa 
łach sierpniowego Plenum KC PPR. W samokrytycznej dyskusji, która ujawniła 
szereg braków w pracy Łódzkiego Komitetu PPR wypowiedziało się dwudziestu 


towarzyszy, 


Plenum Komitetu Łódzkiego post anowiło zwolmić od obowiązków Piewśzego 
Sekretarza Łódzkiego Komitetu tow. L ogę-Sowińskiego oraz tow. Hyrę — kierow- 
mika Wydziału Propagandy Komitetu Łódzkiego, 

Plenum Komitetu Łódzkiego wyb rało jednomyślnie na stanowisko Pierwsze- 
go Sekretarza Komitetu Łódzkiego tow, Władysława Dworakowskiego. 

Plenum przyjęło jednomyślnie rezolucję, którą obok zamieszczamy. 

W ńiedzielę 12 września b. r. w sali OKZZ obradował Aktyw Partyjny or- 
ganizacji łódzkiej PPR, Referat o uchwałach sierpniowego Plenum KC PPR wy- 
głosił Pierwszy Sekretarz Komitetu Łódzkiego PPR tow. Dworakowski Włady- 


slaw. 


W ożywionej samokrytycznej dys kusji wzięło udział 27 towarzyszy, Narada 
Aktywu Partyjnego organizacji łódzki kiej jednomyślnie wyraziła swoją mpełną 
solidarność z uchwałami sierpniowego Plenum Komitetu Centralnego PPR oraz 
uchwałami Plenum Komitetu Łódzkieg o PPR. 


Braki i błędy w pracy Komitetu Łódzkiego 
i łódzkiej organizacji partyjnej 
If. 


Do braków i błędów w pracy Komitetu + ki z objawami biurokratyzacji w aparacie 


Łódzkiego zaliczyć należy: k 
1 Poddawanie się naciskom kołtunerii, 
co znalazło wyraz w niewłaściwym 
stosunku tow. Hyry —. kierownika Wy- 
działu Propagandy Komitetu Łódzkiego do 
pięknych rewolucyjnych tradycji łódzkiej 
organizacji, na których wychowywać nale- 
ży członków naszej partii (sprawa uczcze- 


| nia pamięci tow. Bytomskiej). 


Ogromne zaniedbania w dziedzinie syste- 
matycznego szkolenia kadr partyjnych i 
przyswojenia im zasad marksizmu-leniniz- 
mu i umiejętności stosowania tych zasad w 
praktyce. 

Tolerowanie zamętu ideologicznego wśród 
inteligencji partyjnej, niewypracowanie 
właściwych metod pracy wśród inteligencji 
partyjnej i bezpartyjnej. 

2 Nie wpojono dostatecznie w organi- 

zację łódzką znaczenia historycznych 
'uchwał lipcowego Plenum KC, nie zaostrzo- 
no czujności organizacji partyjnych wobec 
nowych form walki klasowej, stosowanej 
przez wroga, a w szczególności na rosnący 
opór reakcji na tle pogłębiania się walki 
klasowej w mieście i na wsi (ataki speku 
lantów, nadużycia w „Wimie*”, pożary i sa- 
botaże w fabrykach, plotki wojenne, wzmo- 
żona antypeperowska propaganda kleru i 
całej reakcji itp.) 

Nie prowadzono systematycznej pracy 
partyjnej w takich masowych organiza- 
cjeh jak Towarzystwo Przyjaźni Polsko- 
Radzieckiej, TPŻ, PCK itp. Słaby był nad- 
zór i brak koncepcji roboty oświatowej w 
świetlicach robotniczych. 

3 Zły styl pracy Komitetu Łódzkiego, 

który wyrażał się w niedostateczne: 
kolegialności kierownictwa, w 
milijności, która hamowała rozwój kryty: 
ki i samokrytyki, osłabiała czujność wobec 
błędów poszczególnych towarzyszy, poszcze 
gólnych ogniw organizacji partyjnej. 

Sytuacja ta zaciążyła na robocie i powo- 
dowała brak koordynacji pracy poszczegól- 
nych wydziałów, oraz brak planowości i sy- 
stematyczności w pracy wszystkich wydzia- 
łów Komitetu Łódzkiego. 


prze szeregu wydziałów K. Ł. uznać 
należy za niezadawalającą. Przede 
wszystkim odnosi się to do Wydziału Pro- 
pagandy, którego kierownik tow, Hyra nie 
wywiązał się ze swoich obowiązków oraz 
do pracy Wydziału Personalnego, który w 
przeciągu ostatniego roku mało wysunął 
kadr robotniczych zwłaszcza spośród przo- 
downików pracy, w szczególności kobiet, 
na odpowiedzialne stanowiska i mało praco 
wał nad wychowaniem kadr partyjnych. 
Joe braki miał w swej pracy Wy- 
dział Ekonomiczny, przede wszystkim 
z powodu oderwania się od partyjnych or- 
ganizacji fabrycznych, oraz niedostatecz- 
nej opieki i pomocy dla . członków partii 
pracujacych w przemyśle i zbyt słabej wal- 


w pewnej fa- 


administracyjnym przemysłu. 
5» pracowały Wydziały: Samorządo- 
wy i Komunikacyjny, które rzadko wy- 
stępowały do kierownictwa ze swoją wła- 
sną inicjatywą. 
R edakcja „Głosu* ma poważne zanie- 
dbania w dziedzinie naświetlania za- 
gadnień życia ideologicznego partii, fron- 
tu kulturalnego Łodzi, oraz mało poświęca- 
ła miejsca na swych łamach naświetlaniu 
życia Związku Radzięckiego. Przede wszyst 
kim zaś „Głos“ zbyt mało obnażał bolączki 
życia świata pracy i nie dość ostro walczył 
o usunięcie tych bolączek i krzywd ludzi 
pracy. 
T rzeba stwierdzić wiele niedostatków w 
pracy Wydziału Zawodowego. Na tle 
niedostatecznego kierownictwa ze strony 
partii działalnością naszych 
związkowców powstało oderwanie się pe- 
wnej części dz słaczy związkowych od mas 
członkowskich, biurokratyzacja pewnej czę- 
ści działaczy związkowych, a w posz:zegól- 
nych wypadzach jek to było w Związku 
krącowników Konf Odzieżow; ch, docho- 
Jilo do demorajizacji pracowników związ- 
kowych. Niedostateczne też było kierow- 
nietwo działalnością radnych peperowców 
oraz rad zakładowych ze strony Komitetów 
dzielnicowych i fabrycznych. W fakcie tym 
doszukiwać się należy wielu wynaturzeń w 
pracy rad zakładowych. 
o rganizacje partyjne nie zajmowały się 
w sposób dostatecznis planowy orga- 
mnizacją ruchu współzawodnictwa, nie ota- 
czały odpowiednią opieką przodowników 
pracy i wielowarsztatowców. Stąd opady 
i wzloty jakie ruch ten w szeregu zakładów 
przeżywa, co nie może nie odbijać się LA 
wykonaniu planów produkcyjnych oraz na 
warunkach bytu robotników. 


Z nienia ideologicznego rozwoju i 
wychowania zorganizowanej młodzieży 
pracującej zbyt: rzadko były rozważane 
przez Komitet Łódzki i pomóc okazywaną 
w tym względzie ruchowi młodzieżowemu 
określić należy zą niedostateczną, 


|= owążne osiągnięcia ruchu kobiecego w 

pierwszych latach po wyzwoleniu, któ- 
re znalazły swój wyraz w rozwoju liczeb- 
nym Społeczno Obywatelskiej Ligi Kobiet 
zostały w ostatnim czasie poważnie nad- 
szarpnięte wskutek niedostatecznego kie- 
rownictwa naszymi towarzyszkami pracują- 
cymi w tej organizacji ze strony Wydziału 
Kobiecego, a także lokalnych organizacji 
partyjnych. 

e braki w pracy Komitetu Łódzkiego i 

jego wydziałów zaciążyły również na 
pracy Komitetów dzielnicowych i fabrycz- 


nych. Przejawiło się to w pewnym oderwa- 


niu dzielnicawych organizacji od Komitetu 
Łódzkiego. Spowodowało to brak kolegial- 
ności w pracy Komitetów dzielnicowych 
oraz niedostateczne przestrzesanie zassać 


towarzyszy- | 


dzało to wychowaniu podstawowych kadr 
partyjnych w duchu zasad marksizmu-leni- 
nizmu i prowadziło do odrywania się słab- 
szych ideologicznie jednostek od życia 
partyjnego. , 
w szystkie te braki w pracy Komitetu 
Łódzkiego już w przeszłości wpływały 
na zmniejszenie odporności organizacji par- 
tyjnej w Łodzi wobec nacisków  re- 
akcji (strajk w P.Z.P.B. Nr 2 w roku ub.), 
na brak umiejętności i zdolności łódzkiej 
organizacji partyjnej do przełamywania 


trudności, które wysuwał przed nią rozwój |- 


walki klasowej. W tym okresie łódzka or- 
ganizacja partyjna często tylko dzięki po- 
mocy KC znajdowała właściwe drogi. 
BE? i braki w pracy organizacji łódz- 

kiej i Komitetu Łódzkiego w tym okre- 
sie, poddane słusznej krytyce przez KC, a 
nie przezwyciężone do końca niewątpliwie 
miały swój wpływ i na kształtowanie się 
błędnej pozycji części kierownictwa KŁ, 
w ostatnim okresie kryzysu w kierownie 
twie partii. i 

I. 

Drogą krytyki i samokrytyki przezwyciężymy błędy, 
usprawnimy pracę łódzkiej organizacji partyjnej 
M ożna nie wątpić, że organizacja partyj- 

na i jej odnowione kierownictwo potra 
fi na drodze krytyki i samokrytyki prze- 
zwyciężyć braki i niedociągnięcia w pracy 
Komitetu Łódzkiego i łódzkiej organizacji 
partyjnej. Cała łódzka organizacją partyj- 
na powinna ściślej powiązać się z masami 
pracującymi, zwrócić twarzą do potrzeb i 
żywotnych spraw klasy robotniczej i inte- 
ligencji pracującej, zwłaszcza zaś otoczyć 
większą troską kobiety pracujące, oraz 
uczącą się młodzież. Powinno to znaleźć 
wyraz w skierowaniu uwagi naszych towa- 
rzyszy w Zarządzie Miejskim i w przemyśle 
na sprawy remontów domów, budownictwa 
mieszkań dla świata pracy, rozbudowy sie- 
ci żłobków i przedszkoli, "Trzeba zwrócić _ 
większą uwagę na usprawnienie opieki le- 
karskiej ze strony Ubezpieczalni Społecz- 
nej, oraz na potrzebę dalszej systematycz- 
nej pracy nad polepszeniem stanu sanitar- 
nego domów robotnitzych, na poprawę sta- 
nu połączeń komunikacyjnych przedmieść 
robotniezych itp, A 


wW szczególności Komitet Łódzki I orga- 

nizacje partyjne zająć się winny za- 
bezpieczeniem pracującej Łodzi na zimę: 
przeprowadzenie remontów domów, zaopat- 
rzenie robotników w węgiel i ziemniaki, 
opieka nad robotniczą dziatwą szkolną, mu- 
szą być zawsze traktowane jako jedno z 
najważniejszych i najpilniejszych zadań. 
M usimy poświęcić wiele wysiłku właści 

wemu doborowi, wychowaniu kadr na- 
szego aparatu administracyjnego, gospo- 
darczego, państwowego, aby stał się on 
zdolnym do wykonywania zadań stojących 
przed polską klasą robotniczą. 


M ożna nie wątpić, że łódzka organizacja 
partyjna pomna swych szczytnych re- 
wolucyjnych tradycji i świadoma ogrom- 
nych zadań postawionych przed nią przez 
Komitet Centralny naszej partii, spełni 
zaszczytne wskazania sierpniowego Plenum 
K. C. Jest obowiązkiem Komitetu Lódzkie- 
go, każdej organizacji partyjnej, każdego 
peperowca zrealizować poniższe wskazania 
Plenum K. C.: 


W pełni zrozumieć istotę zaostrza” 
jącej się walki klasowej w Polsce, 
jej konkretnych form na każdym od- 
cinku i nierozerwalną łączność wal- 
ki polskiej klasy robotniczej z wal- 
ką WKP (b) i innych partii komu- 
mstycznych, 

W pelni zrozumieć perspektywę 
dalszych przekształceń gospodar- 
czych, spotecanyčh, kulturalnych 
t politycznych, zmierzających do re- 
alizacji socjalizmu w Polsce i ko- 
nieczności zaciętej walki z wszystki- 
mi silami, które tym przemianom sig 
przeciwstawiają. 

W pełni zrozumieć i realizować w 
praktyce konieczność modniesienia 
wykształcenia _ marksistowsko-leni- 
nowskiego całego aktywu partyjne- 
go na drodze wytrwułej i systema- 
tycznej pracy, konieczność zwalcza- 
nia obcych i wrogich wpływów ide- 
ologicznych, zaostrzenia, walki z 
przesądami  nacjonalistycznymi i 
resztkami oportuniemu w partii, dal- 


— 


(Dokończenie na str. 5-tej) 
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— Qto nasze urwisy — oznajmił przewodni- 
czścy Redy Zakładowej, gdy wokół samocho 
du zaroiło się od małych zuchów w krótkich 


spodenkach, 

Już też į nie można było jechać dalej, gdy- 
by sie nawet chciało — bractwo tak obiep'ło 
maszynę, że zrozpaczony szofer machnął tylko 

Nie ma co, trzeba wysiadać. 

„S zyżna* zajęła posterunki nieco wtyle. 
Ten i ów — o ile nie wszyscy nawet — kie- 


dyindziej nie przepuściby pewnie aula tak 
„na sucho”, lecz tu na kolonii nie można — 
coby sobie o swych l5letnich kolegach po- 
myślały małe siedmiolatki A tu jeszcze w 
dodatku są rodzóce jest pan dvrektor Pogor- 
ski, jest pan Kargier z Rady Zakładowej | w 
ośóle ezme towarzystwo dorosłych. 
Młodzi „koloniści“ zawsze radzi są wizytom 
lecz dziś mają po temu powód specjalny Ba, | 
| 


reka z rezygnacją; | 


nawet nie jeden, lecz dwa powody! — Pierw *' 
Szy jst tu wszystkim doskonale znany, Dziś 
przecież odbywa się ognisko pożegnalne, ko- 
lonii młodych „Scheiblerowców” w Wiśniowej 
Górzee, drugi natomiast jest natury bardzo 
delikatnejeże lak powiem — poufnej. Oto 
jeden z malców szepcze na ucho swej mamie: 
„Ja z tobą zaraz teraz pojadę do domu, dzi- 
slaj nie chcę tu nocować." ` 
— Czyś ty może chory, synku, czy ci może 
było źle na kolonii? — pyta zdumiona mama. 
— Och, nie, nie, — tłumaczy malec z za 
kłopotaniem — ale dziś w nocy będą da- 
wali „koca”.... 
Mama oczywiście nie z tego wszystkiego nie 
rozumie. Za to wychowawcy i klerowni'cy ko 
lonil rozumieją doskonale, Dusząc się od 


śmiechu oznajimiają groźnie: Nici będą 
z tego ich „koca, Na dzisiejszą noc za- 
rządziliśmy „ostre pogotowie" — niech się 


tylko który urwis odważy wychylić nosa spod 
własnego koca... 

Tak więc bojaźliwi mogą spać spokojnie w 
te przełomową moc, zaś „zgrywitsy” i ci, co 
chcieliby wykorzystać tradycyjnego koca dla 
załatwienia z kolegami swych osobistych po- 
rachunków, spuszczą nosy na kwintę lub też 
będą czekać stosowniejszej chwili w domu... 
Mylił by się jednak ten, coby sądził, że mali 
„szajblerowcy* przeżyli swój miesiąc kolo- 
niiny w stanie „wojny domowej”, Owszem, 


Tamara Chanum 
Otrzymuje kwiaty od małej łodzianki 


Eg 
A Do e i SS 
Na wschodzie wielkiego Związku Radziec- 
kiego istnieje republika Uzbekistanu, słonecz- 
na, żyzna i zamieszkiwana przez pełen uzdol- 
mień do muzyki, tańca i śpiewu lud Uzbeków. 

Oslatnio przyjechał do Łodzi doskonały ze- 
spół ełymnej artystki uzbeckiej, Tamary Cha- 
nim. i 

Tamara Chanum niezwykle pięknie odtwa- 
rzała na ecenie tańce | pieśni sweqo narodu 
oraz wielu dnnych ludów, wchodzących w 
skład rozległego Związku Radzieckiego. Pod 
troskliwą opieką rządów radzieckich wszyst- 
kie zrzeszorie narody rozwijają ewe odrębne 
kultury i swoiste cechy szluki ludowej, za- 
chownjąc i wzbogacając jej piękno oraz nie- 
zmierzone wartości duchowe. 

Tamara Chanum zachwyciła swymi wystę: 
pami publiczność łódzką, dając niezapomuia- 
ne ewym wysokim artyzmem widowisko, W 
dowód. twdzięcznaści zostały jej więczone 
piekna kwiatv przez maja łodzianka R 
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"nogi za pas i drapnął pieszo do Łodzi — po- 


do poważniejszego „starcia" doszło między” 
obu braćmi Rylkami, lecz koledzy ich twier* 
dzą, że spór można było załatwić pokojowo, 
demokratyczne, a nie przez „zimną wojnę” 
na wzór bogaczy amerykańskich. Cała hi- 
storia zaczęła się od jabłka. Mama Ryłkowa 
przysłała „wałówkę* dla obu swych poctech. 
lecz czy to jabłka były nie jednakowe czy też 
liczba ich była nie parzysta dość, że rozpra- 
wa między obu braćmi musiała być bardza 
ostra, skoro młodszy, 9-cioletni Jędrek wz'ał 


skarżyć się mamie.. Jak to się często zda- 
rza przy wszystkich zatargach dyplomatycz: 
nych, tajemnicą rodzinną pozostało, co orze- 
kła w tej sprawie mama, w każdym razie 
małego zbiega przywiózł nazajutrz z powro- 
tem tata, Była więc tylko „wojna nerwów“ 
jak to się często czyta w gazetach. 

Możliwe, że poza tym jednym nieporozu* 
mieniem wynikły inne jeszcze, podobne, mu- 
siało ich jednak być nie tak znów wiele I nie 
tak bardzo poważnych skoro h'storia milczy 
6 nich. (historia kolonii oczywiście). U 

Mnie osobiście — muszę to przyznać spra- 
wiodliwie — w czasie tej krótkiej wizyty rzu* 
cały się w oczy raczej koleżeństwo, solidar- 
ność i przyjaźń między chłopcami. 

Oto na przykład 15-letni Maniek Podlasiak 


Dzieci polskie opisu 
swe radosne wczasy w Arieku 
przebywające na wczasach w na jpiękniejsrym 


Dzieci polskich przodowników pracy, 


uzdrowisku Związku Radzieckiego — Arteku na Krymie, ą 
Ligi Kobiet w Warszawie — listy, w których opisują swoje przeżycia i wrażenia, 

Oto teść dwóch z tych listów, pisanych przez 
Wam moc serdecznych pozdrowień I podziękowanie 
kacji w Arłeku. Czujemy się tu świetnie. Je 


„Drogie Przyjaciółki! Przesylamy 


| 


za umożliwienie spędzenia wspaniałych wt 


steśmy wzruszone gościnnością i nadzwy cza 


osłowacji. Jedzenie jest bardzo dobre. O lep- 


nii letniej w Arteku. 


Goszczą tu wraz znami dzieci ż Czech 


szym życiu trudno marzyć, 


Jesteśmy zachwycone pięknością natury 


trybu życia, który jest dla nas nowością. Kończymy z myślą, ażeby jak największa ilość 


dzieci polskich odwiedziła Artek". 
Eryk Bobiński pisze: 
„Drogie Przyjaciółki! Dzł4 podczas 


czeniu śpiewu hucznie nas okłaskiwali. 


V> 


Drogi „Promyku"? 


kąpiel] słonecznych śpiewaliśmy polskie płosenki 
| zupełnie nie zauważyliśmy, że wokół naszebrało isę kółko pionierów, którzy po zakoń- 
Potem 
Największe wrażenie wywiera na nas nadzwyczaj ciepły I przyjazny stosunek zarówno 
starszych, Jak i dzieci radzieckich. Odczuwa się to w każdym słowie, spojrzeniu I u- 
śmiechu. Mamy na razle dużo kłopotów w zaprowadzeniu wśród chłopców Jakiej takiej 
karności. Łobuzy to okropne, ale stopniowo poprawiają się”, 


| No, ale dosyć 6 tym. 


$ 


(przezwisko kolonijne Kałmuczek) przynosi 
gruby zeszyt — zalążek pamiętnika kolonil. 
Robią go obaj wspólnie z kolegą Borczu' 
kiem, Maniek jednak przyznaje lojalnie: „Ale 
to pisał Borczuk to przecież nasz literat, on 
nawot ładne w'ersze układa”, 

Obai chłopcy poznali się w ubiegłym roku 
na te'ża kolonii (Wiśniowa Góra) 1 chne tą- 
czy ich tylko to, że ojcowie pracują w jednej 
frmie, to znaczy w PZPB Nr 1, choć miesz- 
kaja w dwóch odległych od siebie krańcach 
Łodzi | uczęszczają da dwóch różnych szkół, 
nie zerwali zawartej na kolonii przyjaźni, Te- 
raz Maniek chce zostać mechanikiem i w tym 
roku już idzie do szkoły zawodowej, zaś Bor- 
czuka — Tterata — camie literatura, Na- 
wet jednak te różne upodobania nie nrzszka- 
dzają im w przyjaźni, odwrotnie zupełnie do* 
brze wzajemnie się dopełniają, 

Pisze o tych dwóch chłopcach, bo przypad- 
kowo _z nimi właśnie jakoś Się rozgadałam 
szerzej, lecz jestem pewna, że ta dwójka nie 
jest wyjątkiem.Bo jakżeż może nie być przy- 
jaźni pomiędzy, młodymi. którzy za wzór šta- 
wiają sobie bohaterów Komuny Paryskiej, bo” 
jawników z Westerplatte. partyzantów Armi 
Ludowej z Gór Świetolerzyskich i lasów lubel- 
skich, pomiędzy chłopcami. którzy zapewnia- 
ją nas słowami pięknej pieśni młodzieżowej, 
że „My nowe życie stworzymy i nowy ład*? 
Bo o tym właśnie deklamowali I śpiewali sy- 
nowie pracowników PZPB Nr 1 na swym po- 
żegnalnym, bardzo p'ęknym, ognisku. Zapro- 
szeni na to pożegnanie dorośli wielokrotnie 
zdejmowali czapki i wstąwali z miejsc, a w 
myślach mówili sobie: „Nasze dzieci nie tyl- 
ko w deklamacjach i pieśniach lecz czynem 
— pracą i walką potrafią stworzyć ten nowy 
ład i nowe życie", H. Wiśniewska 


a 
przesłały do Zarządu Głównego 


najstarsze dzieci w grupie. 


|] troskliwą opieką władz radzieckiej kolo 


2” 
Arteku, Przyzwyczajamy się do społecznege 


zaczęły się kolejno popisy, śpiewu. 


Dziękuję Ci serdecznie zą miłą odpowiedź sprawą Twoich zamiarów spółdzielczych i oto, 
1a mój list. Jeżeli chodzi o adresy szkół spół- czego się dowiedziałem: najbliższą dla Ciebie 
dzielczych, to proszę Cię, „Promyku”, wymień szkołą tego typu byłoby Gimnazjum I Liceum 


mi je zaraz, 


Cały lipiec byłem na kołoniach letnich w Sę- Istnieje tam .intern 
Morowo tam było i dobrze —, wych, a niezamożna młodzież otrzymuje sty- 
eport i zabawy. pendia. Istnieją również tzw. Koresnondencyj- 


dziejowicach. 
jedzenie dobre wycieczki, 
Przy końcu lipca smutno nam byłó opuszczać 
te piękne lasy, rzeki I Świeże, wiejskie po- 
wietrze. Teraz prawdopodobnie mam wyje- 
chać do uzdrowiska. do Tuszynka, gdyż bada- 
nie lekarskie wykazało, że jestem chory na 
płuca. Lecz nie martw się, „Promyku”, ja ni- 
goy o Tobie nie zapomnę i nawet z Tuszynka 
bst do Ciebie napiszę. Zasyłam Ci serdeczne 
pozdrowienia i na pamiątkę posyłam Ci moje 


zdjęcie. 
Jan Kochanłak 
Drogi Jankuł 

Zmartwiła mnie mocno wiadomość o Twoim 
wyjeżdzie do Tuszynka — oczywiście jedynie 
i wyłącznie dlatego, że wolałbym Cię widzieć 
zdrowym, jak ryba. Dobrze przynajmniej, że 
szkoła wysyła Cię do sanatorium, gdzie na 
pewno porządnie Cię podleczą, Gorzej w ta- 
kich wypadkach bywało w czasach, gdy Twoi 
rodzice | ja byliśmy dziećmi. Wtedy trzeba 
już było chyba jakiego cudu, by dziecko ro- 
botnicze pojechało do sanatorium. Władze 


państwowe nie interesowaiy siá tym wcale, nią dziękuje 


A 


* 


Wakacje upływają mi wesoło.| Spółdzielcze w Łodzi przy ul. Nowotki Nr 12. 


at dla uczniów zamiejsco- 


ne Kursy Spółdzielcze (kierownictwo ich 
znajduje się w Łodzi — przy ul. Pohidniowej 
Nr 20). Kurs ten poleqa na nauce z daleka, 
przez listy, to znaczy, że otrzymujesz z Łodzi 
drukowane wykłady i zadania z poszczegól- 
nych przedmiotów i listownie odsyłasz wypra- 
cowania. Najlepiej jest w takim wypadku zor- 
ganizować grupę kolegów i razem z niml kurs 
przerabiać, gdyż wtedy wspólnie opłacacie 
koszty druków i nawet z egzaminami jest wy- 
qodniej, bo do całej grupy Komisja Egzamina- 
cyjna mogłaby przyjechać na miejsce i zao- 
szczędzić uczniom kłopotliwej podróży do Ło- 
dzi. Na cokolwiek byś się zdecydował — Czy 
na gimnazjum, czy leż na kurs koresponden- 
cyjńy — radzę Ci zwrócić się przed tym do 
Zarządu najbliższej spółdzielni, qdyż ten mo- 
że Ci dużo pomóc i ułatwić naukę, 

Czekam na Twój list z Tuszynka i życzę 
szybkiego powrotu do zdrowia. 

Redaktor 


Fotografie Tw 


NI. I 


Zainteresowałem sią 


a otrzymałem Í serdecznie 23 | 


Pod tą cichą, złotą zorzą 
Żurawie leciały, 

Z tym szerokim, smutnym polecą 
Krzykiem się żegnały. 


— Ty szerokie, puste pòle, 
Ty czarny ugorze! 

Już my lecim, odlatujem 
Za to sine morze! 


Już my lecim, odłatujem 
W te powietrzne drogi, 
Nie będą nas więcej żywić 
Twoje chlebne brogi. 


Nie będą nas włęcej poté 
Wody strumieniące: 

Nie zakrzykniem już hejnału 
Na to ranne słońce! 


Nie zakrzykniem już kejnału 
Bijący skrzydłami; 

Nie zaszumią nasze pióra 
Nad tymi łąkami, 


Nie zaszumią nasze pióra 
W chorągwiane loty; 
Nie poniosą twoich pieśni 
W błękit jasny, złoty! 

| 


Hej, szerokie, puste pole, 
W sinych mgłach stojącel 

Czekaj ty nas, jak zaświed 
To majowe słońcel 


Czekaj ty nas a wyglądaj 
Od zachodniej strony, 

Jak zapachną trawy twoje 
I ten gaj zielony. 


Czekaj ty na nas, a wyglądaj 
Rankami cichemi, 

Jak się wiosna rozbłękitn/ 
Dookoła ziemi! 


A my drogi nie zagubim, 
Przez to morze sine, 

Po pióreczku rzucać będziem 
W sziimiącą głębinę,.. 


A my drogi nie zagubim 
Z powrotem do ciebie; 

Poznamy ją po tej zorzy, 
Po tym bladym niebie..: 


Poznamy łą po tej rosie, 
Co na tobie świeci, 
Po tych jasnych Inianych główwach 
Twoich małych dzieci! — 
# 


x 


mer~ idad 


Lecą, lecą odlatują- 
Żegnać ich żałosno .:» 
— Nie smućże się, puste pole: 
Wrócą, wrócą z wiosną!.., 


( Marla Konopnioke 
NINY Arne 


Oj ziemio, ty ziemio. 
++. Oj, ziemio, ty ziemio, sieroto, 
Jest w tobie i srebro I złoto, 3 
Jest w tobie dla wszytkich dość chleba, 


pu amm 


"Tylko cię miłować potrzeba ,.a 


Oj, ziemio, ty matko rodzona, 
Przytulasz ty wszystkich do łona, 
Oj, dajesz ty życiu swe siły, 

A kwiecie rozkwiecasz z moriły | 


i 


a 
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Marceli Nowotko - niezłomny bojownik 


o wyzwolenie ludu polskiego i socjalizm 
„Przemówienie tow. gen. Witolda na uroczystości w Ciechanowie. 


* Tej niedzieli w Ciechanowie, woj. warszawskie, 
złożenia hołdu pamięcj pierwszego sekretarza generalnego KC PPR, 
Nowolki, niezłomnego bojownika o socjalizm } wyzwolenie ludu 
uroczystości wygłosił przemówienie tow. gen. Wiłold. 


jarceli Nowotko — mówi wolno, donoś- 
nym głosem wśród głębokiej ciszy gen, 
Witold — niezłomny bojownik walki o socja- 
zm, wierny syn ludu pracującego, który 
wszystkie swe siły i zdolności, cały zapał i 


miezmordowaną energię poświęcił sprawie na-| 


rodowego i społecznego wyzwolenia ludu pol- 
skiego, był najlepszym przedstawicielem tych 
tradycji, które legiy u podstaw Polskiej Parki 
«Robotniczej. Członek Socjal-Demokracji Kró- 
lestwa Polskiego i Litwy, jeden z pierwszych 
członków i wybitnych działaczy Komunistycz- 
nèf Partii Poiski, dlagoletni więzień Polski sa- 
nacyjnej, bezkompromisowy realizator hasła 
zjednoczenia wszystkich postępowych sił na- 
rodu do bezlitosnej walki z okupantem — był 
Nawotko pierwszym sekretarzem generalnym 
Połskiej Partii Robotniczej. 

Gen. Witold opisuje życie Marcelego No- 
wotki, Urodzony w rodzinie robotka fol- 
warcznego w l5-tym roku życia wstępuje na 
praktykę ślusarską dó cukrowni Ciechanów, 
Na terenie Ciechanowa działa w tym czasie 
Socjal-Demokracja Królestwa* Polskiego i Li- 
twy.: ' 

Marcelemu instynkt klasowy wskazuje, że 
SDKPiL to partia, która broni interesów klasy 
robotniczej, prowadzi bezkompromisową wal- 
kę z burżuszią i przeciwstawia się z całą mo- 
o3 oportunizmowi i nacjonalizmowi, Nowatko 
usilnie pracuje nad sobą. Nocami pochłania 
stosy książek. Z chwilą wybuchu Wojny świa- 
towej, Nowołko wstępuje do partii, 

* W tym czasie, gdy prawica PPS stanęła po 
stronie mocarstw centraltych—Niemiec i Au- 
stro+Węgier i rozpiynęła się w obozie legio- 


nowym Piłsudskiego — SDKPiL występowała | dzielnicowy naszego komisariatu (8-qo), 


zaborcze, demaskowała ich kłamstwa i rozbi- 
jackie hasła. 

Wierna swym. zasadom solidarności między- 
narodowej SDKPiL konsekwentnie głosiła ko- 
nieczność współdziałania robotników polskich 
z robotnikami rosyjskimi w walce przeciwko 
wspólnemu wrogowi — caratowi. 

Mówca przypomina następnie, że zwycię- 
stwo rewolucji Hstopadowej w Rosji umożli- 
wilo narodowi: polskiemu odzyskanie niepod- 
ległości. Nie powstała jednak wówczas taka 
Polska, o której marzyli najlepsi synowie lu- 
du polskiego, o którą walczył Marceli Nowot- 
ko, Organizuje on robotników do walki o swe 
słuszne prawa, do walki, o zdobycie władzy. 
Aresztowany — zostaje wypuszczony przez 
władze, gdyż robotnicy cukrowni, stając w je- 
go obronie, grożą strajkiem. 

tym czasie SDKPiL połączyła się z PPS 
lewicą i utworzyła Komunistyczną Partię Pol- 
ki. Partię, która w okresie międzywojennym 
była jedyną wyrazicielką interesów klasy ro- 
botniczej, mobilizowała szerokie masy pracu- 
jące do walki o Polskę socjalistyczną, 

KPP jedyną rozumiała rolę Związku Ra- 
dzieckiego, rolę zwycięskiego proletariatu kra 
ju socjalizmu dla utrwalenia niepodległości 
Polski. Marceli Nowotko jest jednym z naj- 
wybitniejszych i najbardziej ofiarnych działa- 
czy KPP. 

Marceli organizuje pierwszą Radę Delega- 
tów Robotniczych i Chłopskich i zostaje jej 
sekretarzem. Po rozwiązaniu Rad przez reak- 
cję, Nowotko tworzy związki zawodowe służ- 
by folwarcznej. ybuchają w okolicznych 
majątkach strajki fornali, wołających o ordy- 
narię, o umowy zbiorowe, o lepszy los, No- 
wótkó dostaje się znów do więzienia. 

Po opuszczeniu więzienia kontynuuje dzia- 
łalność w ruchu zawodowym i w spółdziel- 
czym. W 1920 r. Nowotko piętpuje zaborczą | 
politykę Piłsudskiego na wschodzie, 

Prześladowany, zaocznie skazany na śmierój 
ukrywa się | działa nielegalnie, Zmienia na- 
zwisko, występuje pod pseudonimem „Max. 
Pracuje w woj. śląskim, kieleckim, poznań- 
skim. W 1921 r. znów w więzieniu. Po wyj- 
ściu z więzienia podejmuje walkę. KPP | jej 
kierownictwo centralne, znając zalety Nowot- 
ki, wysyła go na najtrudniejsze odcinki pracy. 

Aresztowany w 1929 r, 4 lata spędza w wig- 
zieniu. Opuszcza więzienie i znów podejmuje 
walkę, tym razem jako „Marian Jest to o- 
kres, gdy w Niemczech dochodzi do władzy 
hitleryzm, a eanacja zaostrza ewą politykę fa- 
szyżacji wszystkich dziedzin życia smołeczne- 
go i politycznego. „Marian” organizuje opór 
mas przeciwko polityce kapitalistów, Wiosną 
1935 r. za „Marianem” zamykają się znów bra 
my więzienia, Wyrok — 12-lat. Więzienie — 
stwierdza mówcą — było jego uniwersytetem, 
gdzie nzunełniał swą wiedzę. 

W 1939 r. pękają mury więzienia, „Marian* 
podejmyje działalność konspiracyjną w sercu 
kraju, W Warszawie, Jest znany i ceniony. 

W okresie między kleską wrześniową a po- 
wstaniem Polskiej Partii Robotniczej, w róż 
nych terenach i różnych środowiskach po* 
wsłały grupy 4 koła, szukając w nowej sytua- 
cji nowego piogramu. Masy łsknęły walki o 
niepodległość, © wolność. Dojrzewa koniecz- 
ność utworzenia partii, która by realizowała 
program walki o wolność, Polskę i lud, 

„ Aby stworzyć parlię robotniczą o skrysta 
lizowanym programie z daleką perspektywą 
przyszłości, aby stworzyć scentralizowaną, zdy 
scyplinowaną partię, konieczną była jasna i 
wyrażna platforma walki. Konieczni byli po- 
nadto tacy ludzie, którzy by cieszyli się auto- 
rytetem wśród mas robotniczych | chłopskich. 
Taka platformą walki była. pierwsza odezwa 
Polskiej Partil Robolniczej. Takim  człowie- 
kiem, najbardziej predestynowanym na stano: 
wisko kierowniką partii, był Marceli Nowaka. 


z całą siłą przeciwko orientacji na pra 


tow. Marcelego 


odbyła się podniosła uroczystość | 
polskiego. Podczas 


Gen: Witold cytuje slowa pierwszej -ode-; 
zwy PPR, która wzywa do zjednoczenia wszy- 
stkich sił do walki z okupantem na śmierć i 
życie, do utworzenia frontu narodowego, dla 
walki o wolną, niepodległą Polskę. Odezwa 
domaga się złikwidowania rozbicia w` szere- 
gach polskiej klasy robotniczej. 

„Zjednoczenia klasy robotniczej — głosi| 
odezwa — dokonać tylko może bojowa par- 
tia robotnicza, która z doświadczenia pol- 
skiego ruchu robotniczego, ż tradycłi wy- 
zwoleńczych wałk narodu polskiego weżmie 


tylko ło, co czyste, ca zdrowe, co cenne, 
a odrzuci co zgniłe, co nie wytrzymało pró- 
by życia. Must to być parlla klasy robotni- 
czej, która zawsze i wszędzie 'bront intere- 
sów mas pracujących f walczy o ostateczne 
wyzwolenie spod jarzma hitleryzmu. Parlia, 
która w całej swej działalności kieruje się 


kę o społeczne wyzwolenie, o władzę ludową 
z walką narodowo-wyzwoleńczą przeciwko o- 
kupantowi W walce teje PPR wysunęła się 
na czoło walczącego narodu dzięki wciąga- 
niu mas ludowych do walki a Polskę niepod- 
leagłą | sprawiedliwą, 

PPR uświadamiała szerokie masy ludowe o 
konieczności ścisłego sojuszu ze Związkiem 


tmterpelacje musz"ch Czytelników 


Bez światlia 


Szanowny ob, Redaktorze! 

Jestem robotnicą, pracuję w PZPB Nr 21 
zamieszkuję e mężem, również robotnikiem, 
przy ul. Zachodniej 65 m. 7. Zajmujemy jeden 
maleńki pokoik, do którego światło włączone 
było z klatki schodowej. Opłatę za światło 
wnosiłam razem z komornym do administra- 
tora domu, Lipińskiego Andrzeja. Tymczasem 
w polowie lipca Hlektrownia wyłączyła: świa- 
tło z klatki schodowej, a tym samym z moje: 
go mieszkania. Udałam się do Elektrowni 
Miejskiaj i tam powiedziano mi, że światło 
zostało wyłączone ną skutek  nieuiszczenia 
należności, Udałam się więc do dzielnicowego 
Komitetu Partyjnego i stamtąd wydelegowa* 
no towarzysza do zbadania sprawy. Wraz z 
nimi przybył do administratora domu go: 
ale, 
niestety, administratora nie zastali, więc 
zostawiono mu wezwawe do komisariatu, na 
kłóre jednak nie stawił się. Dobiero na po- 
wlórne wezwanie udał się do kom'sariaty i 
tam powiedział, że należność za światło ui- 


Stały teatr 


Słuszna inicjatywa Okręgowej Komisji Zw. 


Działalność teatrów świetlicowych była zna 
na dotychczas jedynie z występów konkurso- 
wych. Oczywiście, iż to nie mogło dać pelne- 
go obrazu rozwoju placówek kulturalno - ar- 
tystycznych na terenach świetlic. Aby więc 
zapoznać najszersze rzesze pracownicze z.o- 
siągnięciami zespolów: "świetlicowych, Okrę- 
gowa Komisja Zw. Zawodowych w Łodzi pod- 
jęła projekt stworzenia stałego teatru świe- 
tlicowego. Na „teatr ten będzie przeznaczona 
nowowybudowana piękna sala w gmachu 
OKZZ. Występy zespołów odbywać się będą 
3, 4 razy tygodniowo, 


stolicy ZSRR 


W i ł 
spaniafy 
ciągu 30 lat władzy radzieckiej Moskwa 


W zmieniła slę nie do poznanla, Dwukrot: | 
nie zwiększyła się przestrzeń z 17,7 tysięcy ha 
do 325 tysięcy. Ilość mieszkańców wzrosła 
trzykrotnie, e 

Kolosalne zmiany zaszły pod wzgledem e- 
konomicznym: do gruntu zmienił się charak 
ter miasta, Przed rewolucją Moskwa nazy- 
wała się „perkalową”, obecnie stanowi ona 
ośródek przemysłu metalowego. W stosunku 
do roku 1940 Moskwa produkowała towarów 
2 razy więcej, aniżeli cała Rosja carska w r. 
1913. Przemysł jednego Stalinowskiego re- 
jonu Moskwy daje produkcji więcej, aniżeli 
dawał cały przemysł moskiewski w r. 1913, 


Produkcja przemysłu moskiewskiego stano- 
wi ok, 15 proc. całego przemysłu ZSRR. W 
ciagu ostatniego trzydziestolecia powstały nie 
tylko nowe fabryki, ale szereg nowych gałęzi 
przemysłu. Produkcja energii elektrycznej 
przewyższa w Moskwie produkcję energii elek 
rycznej całego byłego imperium rosyjskiego. 

Do niepoznania zmienił się wygląd zewnętrz 
ny Moskwy. Zgodnie z planem konstrukcji 
stolicy zatwierdzonym w 1935 r. odbywa się 
systematyczna przebudowa miasta. Wyniki 
tej rekonstrukcji są imponujące, Moskwa dziś 
— to szerókie zalane asfaltem ulice i place, 


(Dokończenie ze str. 3-ej) 
szego oczyszczania partii od obcych 
elementów i oddziaływanie w tym 
kierunku na PPS. 

W pełni zrozumieć znaczenie siwar- 
tości partii, ugruntowania świado- 
mej dyscypliny partyjnej, komiecz- 
ności zwalozamia wszelkich objawów 
grupowości, frakcyjności 4. roboty 
rozżliładowej w partii; 

W pełni zrozumieć 1 realizować w 
praktyce zasady demokracji we- 
wnątre-partyjnej,  kolegialności w 
pracy wszystkich imstamcji partyj- 
nych. zaszczepiania sasad krutuki 


dobrem narodu polskiego”. h 
Mówca przypomina, że PPR powiązała wal- 
ścił, i że wszystko jest w porządku. Ponieważ 
Elektrownia nadal nie włączała światła, po- 
szłam tam jeszcze raz i dowiedziałam się, że 
za świątło nadal nie jest zapłacone. 
Zapytuję więc, czy takie postępowanie pa- 
na administratora może być tolerowane? 
Oboje z mężem jesteśmy chorzy na płuca 
i musimy świecić lampą naftową, co żle wpły- 
wa na slan naszego zdłowia. Renn,,idąc do 
pracy, i wratając wieczorem nie możemy 
przygotować nawet posiłku z powodu braku 
światla. 
Może ta interpelacja wpłynie na zmianę ist- 
niejącego stanu rzeczy! 
Dolińska Helena 
R Zachodnia 65 m. 7 
. + * ; 
OD REDAKCJI, Ta sorawa musi zostać po- 
zytywnie załatwiona. Robotnicza rodzina nie 
Może być uzaleźniona od fantazji pana admi- 
nistratora, który zwleka z zapłaceniem rachun 
ków za światło. Warto byłoby dociec, dlacze- 
go ob. Lipiński rachunków tych nle, uiścił? 


świetlicoewy 


Zaw. 

Należy nadmienić, iż w nowoutworzonym 
teatrze widzowie będą mieli możność zetknię- 
cia się ze wszystkimi formami artystycznymi 
pracy świetlicowej. A więc z utworami tea- 
tralnymi, z baletem, koncertami chórów i or 
kiestr itp. Jakozpierwsze wystąpią w nowym 
teatrze zespoły, nagrodzone w finale Ogólno- 
polskiego Konkursu Teatralnych Zespołów 
Świetlicowych. Są to zespoły świetlicowe 
PZPB Nr 4, PZPB Nr 8, PZPB w Pabianicach, 
Państwowych Zakłądów Aparatów Elektrycz- 
nych i Technikum Włókienniczego. 


rozwój 
powstałe w miejscu dawnych wąskich zaut- 
ków, to brzegi rzeki i kanałów, ubrane w szatę 
betonową 1 granitową, na przestrzeni 55 km, 
to 13 nowych mostów, to wreszcie wspaniałe 
metro — duma mieszkańców, ozdoba stolicy. 

W okresie pięciolatek zbudowano ponad 6 
milionów metrów kwadratowych przestrzeni 
mieszkahicwej, co stanowi 50 proc. całej prre- 
strzeni mieszkaniowej Moskwy przedrewolu- 
cyinej, 4 

W stolicy powstały nowe skwery I parki. 
Przestrzeń zazieleniona Moskwy wynosi obec- 
nie 5,000 ha, Jest to 25 razy więcej, aniżeli 
przed rewolucją. / 


Moskwa stanow! poważny ośrodek naukowy 
nie tylko ZSRR, lecz całego świata. Tu znaj: 
duje się sztab główny nauki radzieckiej: Aka- 
demia Nauk ZSRR, jednocząca najpoważniej- 
sze siły naukowe kraju, Wystarczy pywie- 
dzieć, że akademia liczy 436 akademików oraz 
członków'korespondentów, 4356 współpracow- 
ników naukowych I ponad 1000 aspirantów. 
Poza Akademią Nauk ZSRR znajduje się w 
Moskwie szereg akademii specjalnych: Nauk 
społecznych, nauk gospodarczych, nauk eko- 
nomicznych, pedagogicznych, Artyleryjska A- 
kademia Nauk jtd. s T 

W Moskwie znajduje się wielka ilość insty- 


Rezolucja Plenum Komitetu tódzkiego PPR 


i samokrytyki jako potężnej broni w 
rozwoju partii i uodpornieniu jej na 
obce wpływy ideologiczne, zwalcza- 
nia biurokratyzmu w aparacie par- 
tyjmym i jeszcze soislejszego pogtg- 
bienia związku partii z klasa robot- 
niosą, z biednym i średniorolnym 
chłopstwem i z pracującą inteligen- 
cją. 

Przezwyociężenie ujawnionych na 
drodze sawiokrytyki braków i miedo- 
magań wzmoże wielokrotnie uktyw- 
ność parti, nogłębi jej świadomość 
polityczną | lepici Ju prhyoi dą sa) 
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Radzieckim i q znaczeniu braterskiego współ- 
dziatania z ZSRR dla narodowego i spoieczne- 
go wyzwolenia narodu polskiego. 

Ną częle takiej partii, jako lej współtwór- 
ca staje tow. „Mariańn* — „Stary”. Jest on 
sercem, mózgiem i duszą partii i jej zbrojnego 
ramienia „Gwardii Ludowej”. 

I oto ten, który rozpoczął nową kartę w hi- 
storii ruchu robotniczego w Polsce padł od 
kuli zza węgła, od kuli wroga, klóry godził 
w klasę robotniczą i walkę wyzwoleńczą, w 
dniu 28 listopada 1942 r. 

Wrogom PPR, wrogom klasy robotnicrej 
zdawało się, że tą kulą zadadzą jej śmiertel- 
ny cios. Chybili. Cios był bolesny, lecz śmiee- 
telny okazał się tylko człowiek, Parlia, idea 
została: nieśmiertelna. , 

W przeddzień zjednoczenia w jedną partią 
klasy robotniczej -— oświadcza mówca — 
czcimy pamięć takich bojowników sprawy ło- 
botniczej, takich rewolucjonistów 1 interna- 
cjonalistów, jak Marceli Nowołko, którzy 
swym życiem i walką dali nieśmiertelny 
wkład w dzieło wyzwolenia klasy robotniczej 
i narodu, w dzieło budowy socjalizmu, dali 
przykład swej nieprzejednanej postawy wobec 
wszelkich wpływów obcej i wrogiej klasie ro- 
botniczej ideologii. 

Kończąc przemówienie gen, Witold apeluje 
do robotników cukrowni im. Marcelego No- 
'wotki, aby włożyli w codzienną ciężką pracę 
tyle oddania i ofiarności, ile Marceli Nowotka 
wkładał w swą walkę pr =z całe życie aż do 
ostatniego tchnienia, a w len sposób staną się 
oni godni towarzysza pracy, który wśród nich 
wyrósł, walczył I był z nimi najściślej zwią- 
zany. 


Radziecka kronika kulturalna 


. 

Społeczeństwo radzieciie uroczyście u- 
czejło 100-ną rocznicę Śmierci wielkiego 
architekta rosyjskiego Wasyla Stasowa, 
twórcy wielu pięknych budówli w Leningra 
dzie i Moskwie z okresu przełomu wieku 
XVIII i XIX, Odbyły się liczne akademie, 
zaś w domu, w którym mieszkał Stasow 
została wmurowana tablica pamiątkowa. 
W Ermitażu Leningradzkim otwarta zosta 
ła wystawa, poświęcona twórczości wiel- 
kiego architekta, 


k x A „UFF 
Komitet dla Spraw Sztuki przy Radzie 
Ministrów ZSRR postanowił zorganizować 
w listopadzie 1949 r. w Państwowej Galerii 
Tretiakowskiej wielką wystawę nowych 
dzieł malarstwa, grafiki i rzeźby, W celu 
ułatwienia artystom stworzenia nowych 
dzieł, zostanie ułatwione zwiedzanie przed- 


siębiorstw przemysłowych, kolejowych, koł 
chozów ete.. 


tutów naukowo-badawczych, wśród których 
na pierwsze miejsce wybija się światowej 3/4* 
wy Instytut Marksa — Engelsa — Lenina, 
Celem tego instytutu jest teoretyczna opraco- 
wanie zagadnień z dziedziny marksizmu W 
Moskwie znajduje się poza tym ogromna ilość 
innych zakładów naukowych. -Ponad milion 
osób pobiera naukę w rozmaitych instytucjach 
naukowych stolicy ZSRR. W szkołach Mo: 
skwy uczy się ponad 596.000 uczniów. 

Pod względem tempa budownictwa szkolne- 
go 1 urządzeń technicznych | naukowych Mo- 
skwa z powodzeniem może zająć pierwsze 
miejsce na świecie. 

Mrskwa posiada 85 wyższych zakładów nau 
kowych. Około 120 tysięcy studentów uczy 
się na rozmaitych uczelniach Moskwy. Wśród 
uniwersytetów przoduje najstarszy Uniwersy* 
tet im, Łomonosowa, który każdego roku da- 
je krajowi setki doskonałych specjalistów z 
rozmaitych dziedzin wiedzy. 


Moskwa liczy 2255 bibliotek, posiadających 
ksiegozbiory, których ilość tomów wynosi w 
sumie 42 miliony. W jednej tylko Bibliotece 
im. Lenina naliczyć można ponad 10 milionów 
książek. Znajdujemy tu dziełą w 77 językach 
narodów ZSRR. Napływają tu książki ze 
wszystkich stron świata, 

Dumę Moskwy stanowią liczne muzea ox 
galerie obrazów., Wiele z nich postada zńa- 
czenie światowe: Muzeum Lenina, Rewolucji 
Październikowej, Muzeum Historyczne. Gale- 
ria Tretiakowska, Muzeum Sztuki im. Puszki- 
na i wiele innych. $ 
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Głosy i odgłosy 
SWOISTA DENAZYFIKACJA 
Jak donosi prata niemiecka, we francu« 
skiej strefie okupacyjnej — został areszto- 
wany dr Mueller — przewodniczący Trybu- 
nału Denazyfikacyjnego w  Kaiserlanden. 
Okazało się, że ten „prezes trybunału dena- 
zyfikacyjnego" był od 1945 roku... poszukiwa= 
ny jako zbrodniarz wojenny, ` 
Jak podaje prasa — Mueller w czasie twa 


go urzędowania zdążył zdenazyfikować prze- 
**1a 29070 kflerowrców, 
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dź uzyskała 485 milionów zł. kredytów 


Najpilniejsze potrzeby gospodarki miasta zaspokojone 
Wykończenie i remonty domów — Odbudowa Bałut — Szkoły i przedszkola 


Przy rozpatrywaniu przez Radę Państwa w lipeu budžetu Zarządu Miejskiego w Łodzi 
na rok 1948, SPECJALNE ZAINTERESOWANIE ŁODZIĄ OKAZAŁ PREZYDENT RP. 
BIERUT, wysłuchując uważnie postulatów, wysuniętych przez łódzką delegację, a tyczą- 
cych w pierwszym rzędzie dwóch NAJB ARDZIEJ PALĄCYCH SPRAW NASZEJ GO- 
SPODARKI: zabezpieczenia nieruchomości miejskich oraz bolączek w dziedzinie złego 
stanu sanitarnego Łodzi. Już wówczas z ust Prezydenta” Bieruta padło przyrzeczenie, 
że POTRZEBY ŁODZI ZOSTANĄ PRZEZ RADĘ PAŃSTWA UWZGLĘDNIONE, ^a nowo 
wyasygnowane kredyty pozwolą na przyśpieszenie: najbardziej koniecznych robót, 


przed kilkoma dniami bawiła w Warszawie 
delegacja naszych władz miejskich z pre- 


budynek przy ul. Potulnej 4, należący dawniej 
do Rzeźni byłej gminy Chojny, a obecnie 


zydentem Stawińskim i dyr. Ginsbertem na! przeznaczony na nowoczesne przedszkole, 


czele, celem przedłożenia Radzie Państwa po- 
trzeb miasta Łodzi, obejmujących zarówno in- 
westycje tegoroczne, jak i projekty i plany 
na najbliższą przyszłość, W ramach, nakre- 
ślonych przez delegację, potrzebne dla miasta 
kredyty zamkną się sumą 485 milionów zł. 

Najważniejszą w tej sumie pozycją, bo wy- 
noszącą 145 milionów zł są kredyty na re- 
monty. W, wielu nieruchomościach dzięki uzy- 
skanym kredytom przeprowadzone zostaną re- 
monty kapitalne, w około zaś 200 kamienicach 
wyTeperowane zostaną w złym stanie znaj- 
dujące się dachy. 

Jedna z najbardziej zaniedbanych ulic w 
śródmieściu, a mianowicie Kamienna, nabie- 
rze dzięki nowo uzyskanym kredytom innego 
wyglądu. Bloki na tej ulicy znajdujące się 
przedstawiają specjalnie opłakany wygląd; 
obecnie przeprowadzone tu zostaną remonty, 
zasadnicze kosztem kilkunastu milionów zło- 
tych. Powaźną kwotę przeznacza się na Wy- 
kończenie domów mieszkalnych przy ulicy 
Zawiszy i Franciszkańskiej. Z dniem” 30 paź- 
dziernka 30 mieszkań już wykończonych od- 
danych zosłanie do użytku lokatorów, Pozo» 
stalo jeszcze da wykończenia w wyżej wymie 
nionych kamienicach 110 mieszkań, na co prze 
znaczone zostały uzyskane kredyty, Wykoń- 
czenie domów tych pociągnęło za sobą do- 
datkowt poważne koszty, wskutek przeprowa- 
dzonego do nich wodociagu na długości 3 km 
oraz kosztownych rurociągów gazowych. 

16 milionów złotych przeznaczonych zostało 
na budowę mieszkań na Stokach dla pracow- 
ników Miejskich Zakładów Komunikacyjnych. 
Dwa bloki mieszkaniowe przerobione zostaną 
na kolonią mieszkaniową tramwajarzy. 

Na zabezpieczenie 20 domów w najbardziej 
zniszczonej dzielnicy na Bałutach przeznaczo- 
nych będzie 20 milionów złotych, z czego po- 
ważne sumy obrócone zostaną na pokrycie 
dachów. 


Kosztem 6 mil, zł, wykończony zostanie 


Co nowego w ZMP? 


UWAGA, MŁODZIEŻOWCY z P. P. 
„FiLM POLSKI“ 

Zarząd Koła Związku Młodzieży Polskiej 
przy P. P. „Film Polski* w Łodzi zawiada 
mia wszystkich młodzieżowców z terenu 
Przedsiębiorstwa Państwowego „Film Pol- 
ski“ iż w dniu 15 września br, o godz, 16-ej 
w sali projekcyjnej przy ul. Sienkiewicza 33 
odbędzie się ogólne zebranie ZMP w celu 
założenia koła Ligi Lotniczej przy kole 
ZMP Filmu Polskiego. 

Referat na temat znaczenia i zadania Li- 
gi Lotniczej wygłosi Dyrektor Okręgu Ligi 
Lotniczej ob. Dulik Jerzy. 

Na zakończenie zostanie wyświetlony naj 
nowszy film produkcji czeskiej p. t. „Nikt 
nie nie wie’, 
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Kaprusuy pogody 
A, 


„do. spożywania potraw, któte są smaczńe i po- 


Jedyny w dzielnicy zachodniej miasta za- 
kłod kąpielowy znajdujący się przy ul. Że- 
romskiego 55 zostanie kosztem 7 mil. złotych 
przebudowany i dostosowany do nowocze- 
snych wymogów higieny. 

Posiadające zbyt'małą ilość żłobków Bału- 
ty otrzymają dzięki nowo uzyskanym kredy- 
tom nowy żłobek, którego budowa pochłonie 
5 milionów złotych. , 

Poważną pozycją inwestycyjną bedzie 
gmach szkoły na Karolewie; w celu umożli- 
wienia oddania go już w przyszłym roku 
szkolnym do użytku, przyznano obecnie 27 mi 
lionów zł na 'podprowadzenie budynku pod 
dach. Suma 26 milionów 800 tys. złotych prze- 
znaczona jest na zagospodarowanie i przygo- 


Rozwój linii komunikacyjnych — Urządzenia sanitarne 


towanie do robót w przyszłym sezonie koma 
sowanych zakładów Miejskiego Przedsiębior- 
stwa Budowlanego, W trosce o rozszerzenie 
linii komunikacyjnych , przyznane 40 milio- 
nów pozwolą na , budowę nowej linit tramwa- 
jowej rozpoczynającej się od zbiegu ul. Kiliń: 
skiego i Jarosława Dąbrowskiego. Druga linia 
tramwajowa na-Stoki otrzymała dla szybszego 
ukończenia robót 4 miliony zł. 


Stosunkowo poważne sumy otrzyma Zakład 
Oczyszczania Miasta, Za 45 milionów złotych 
zakupionw zostanie sprzęt samochodowy dla 
wywózki śmieci i fekalii. Budowa nowych 
beczkowców oraz zakup taboru konnego po: 
chłoną sumę 8 mil. złotych. Przyznane w dal- 
szym ciągu dla ZOM-u 4 mil. złotych rozpoczną 
odbudowę: zajezdni dla tegoż zakładu. ZOM 
uzyskał 67 mil. zł, ża które zakupi się spe- 
cjalne wozy — polewaczki uliczne oraz €y: 
sterny dla rozwózki wody dla dzielnic jej po: 
zbawionych. Na budowę szatni na plaży w Ru 
dzie Pabianickiej otrzymano 5 i pół miliona 
złotych. 

Dzięki specjalnym dotacjom w poszczegól- 
nych punktach miasta zbudowane zostaną hy- 
dranty uliczne, z których ludność będzie. mo- 
głą czerpać wodę. 

Szczep. 


w te iz powrotem 
Złośliwe szkodnictwo 


Czego, jak czego, ale zapałek jest wszę« 
dzie dość. Na razie nikomu nie przychodzi 
do glowy biegać za nimi. 

Niektórym ludziom nie daje to spoko- 
ju. Chetnie pospekulowaliby sobie wyro- 
bami PMZ-u. I oto w centrum miasta, na 
ul. Piotrkowskiej, chowa się w kioskach 
zapałki, sprzedając je tylko nabywcom 
papierosów. Jak to nazwać, jeśli nie n- 
myślną grą na zwyżkę. 

Oj, oj, panowie kioskarze! Bo będzie 
Źle. Pogniewamy się i zaczniemy wytykać 
palcem. 


„Drogocenne“ pamiątki 

Nie posądzamy naszej poczty o złośli- 
we działanie, ale tym bardziej nie uważa- 
my, za właściwe częstowanie nas pozosta- 
łościami przeklętej pamięci minionego 0- 
kresu, Otrzymałem w tych dniach list z 
Kalisza, Na odwrotnej stronie widnieje 
nalepka koloru białego z czarnym, jak 
wspomnienie okupacji, napisem gotyc- 
kim. „Poststelle - Klonowa = über 
radz, (Wartheland). 

Czyżby dla naszej poczty te „pamiątki“ 
były tak drogocenne, że nie może się zde- 
cydować na wyrzucenie ich na Śmietnik? 

i : Klim, 
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Apel Prezydenta RP nie minął bez echa 


Mieszkańcy ul. Dąbrowskiej jeszcze w tym roku otrzymają linię tramwajową 


Apel Prezydenta RP do prezydentów miast 
przemysłowych w Polsce o przychodzenie w 
miarę możności z pomocą pracującej ludno* 
ści nie minął bez echa. Na Radzie Państwa 
Łódź była bodaj jednym z pierwszych miast, 
które otrzymało już specjalne dotacje 
na poprawienie warunków życiowych łudno- 
ści pracującej Dzięki uzyskanej pożyczce 
mieszkańcy ulicy Dąbrowskiej, którzy swego 
czasu wnosili petycje do Zarządu Miejskiego 
o przeprowadzenie linii tramwajowej, już w 


Wzorowa stołówka 


Ostatnia przeprowadzona lustracja sanitarna 
siołówek fabrycznych nie wszędzie znalazła 
wszystko w porządku, Ale niewątpliwie sto- 
łówka przy zakładach PZPB Nr 7 nie potrze- 
buje obawiać się najściślejszej kontroli, Kuch- 
nia aż lśni czystością, Wszelkie urządzenia 
i naczynia utrzymane są we wzorowym po- 
rządku. Personel ubrany estetycznie zachęca 


żywne. 
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najbliższym czasie nie będą potrzebowali tra- 
cić tak wiele czasu na udawanie się do 
miejsc swej pracy i powrót do domu. 

Keżdy zaoszczędzony wysiłek robotnicy, 
czy robotnika nie może być dzisiaj nikomu 
obojętny, toteż na wiadomość o przyśpiesze- 
niu przeprowadzenia linii tramwajowej na ul 
Dąbrówską, niezwłocznie udajemy się do na- 
czeluego dyrektora Miejskich Zakładów Ko- 
munikacyjnych, ob. Wawrzyńskieqo. 

Dyrektor Wawrzyński dopiero co powrócił 


Troska o zdro 


Lustracja stołów 
Wydział Sanitarny Zarządu Miejskiego 
w Łodzi przeprowadził ostatnio lustrację 
128 stołówek pracowniczych. W wyniku lu- 
stracji stwierdzono, że w 37 stołówkach arty. 
kuły żywnościowe były nie pierwszej świe- 
żości, a woda nie nadawała się do picia, W 
wielu stołówkach zastano wręcz brudy, rów 
nież niektóre stołówki pozbawione bvły u- 
mywalni. Komisja uznała, że tylko 57 sto- 
łówek znajduje się w zadawalającym sta- 
nie higienicznym. 
Nie można wymagać, aby posiłki w sto- 


wie robotnika 
ek fabrycznych 


łówkach były luksusowe, na to nas jeszcze 
nie stać, niemniej jednak możemy i musimy 
się domagać, żeby obiady były smaczne i 
zdrowe, żeby w stołówkach, w których pra- 
cownicy spożywają codziennie swe posiłki, 
panowała czystość a produkty były świeże. 
Mamy nadzieję, że sprawą. stołówek łódz- 
kich zajmą się niezwłocznie zarówno Okrę- 
gowa Komisja Związków Zawodowych, jak 
„i oddziały związkowe oraz Rady Zakładowe 
i koła partyjne, 
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Lipcowe upały we wrześniu 


Po kilku dniach słoty i deszczów praw- 
dziwie jesiennych, wezoraj i dziś zabłysło 
wreszcie upragnione słońce. Jak za dotknię 
ciem różdżki czarodziejskiej zmieniło się 
oblicze naszego miasta. 

Panie skorzystały z ładnej pogody i przy 
wdziały znów lekkie kwieciste suknie orąz 
letnie pantofle, „wyzwalając się“ z poń- 
czoch i kapeluszy. 

Nieliczne tylko, nie ufając chwilowemu 
uśmiechowi aury, pozostały w płaszczach 
i kostiumach; przeważna część wykorzystu 
je skwapliwie okazję oczarowania płci 
brzydkiej swymi powiewnymi szatami. 

Nie dziwnego, że biedna płeć brzydka tra 
ci głowy i rujnuje się na kwiaty, których 
masa ukazała się na ulicach. 

Ano cóż — lata było w tym roku tak ma 
ło, że trzeba wykorzystać każdy jego prze 
błysk. Więc zaludniają się parki młodocia 
nymi parkami i poważnymi parami, więc 
uśmiechają się ludzie do promieni słonecz- 
nych. i 

Nieodłączny rekwizyt lata — lody poja- 
wily się w każdej cukierni i znów zaczęły 
się cieszyć powodzeniem białe budki z li- 
terami U. P. 

„Jeszcze się tąki nie narodził coby wszy 
stkim dogodził* — to też nie wszyscy cie- 
szą się z pogody. 

Powód do niezadowolenia mają szewcy, 
którzy woleliby — zamiast lekkich tanich 
drewniaczków — sprzedawać drogie zimo- 
we obuwie... 

Nie bardzo zadowolona jest też pewnie 


| 


przezorna Pow. Spół. Spożywców zmuszo- 
na zmieniać w oknie wystawowym zimowe 
futra na letnie jedwabie. 

Nie należy się jednak łudzić, że pogoda 
długo potrwa. Wprawdzie PIM komunikuje 
nam, że obecnie przewidywane są ciepłe i 


BA WORAN DZIE 


Ryszard Katarzyński ma dopiero 20 lat, 
a Już jest nałogowym alkoholikiem, Nie ma 
jac pieniędzy na kupno wódki, ukradł z mie 
szkania swego kolegi kożuszek i sprzedał 
go. Za nabyte pieniądze hulał w ciągu pół- 
tora miesiąca, nie pokazując się wcale w do- 
mu, gdzie oczekiwała go żona i półtorarocz 
ne dziecko. 


ładne dni, ale mimo wszystko nieuchronnie 
zbliża się jesień. Czas już teraz pomyśleć o 
niej i zacząć robić zapasy. Trzeba je robić 
mądrze. Nie z cukru i soli których jest do- 
syć, ale z węgla i kartofli, na co już czas 
najwyższy. S. W. 
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nałogu 


Sąd biorąc pod uwagę dotychczasową nie 
karalność oskarżonego i jego skruchę, ska- 
zał go na dwa miesiące aresztu i przymuso 
we dwuletnie leczenie w specjalnym zakła- 
dzie 'po odbyciu kary. Łagodny stosunkowo 
wyrok tłumaczy się i tym, iż biegli orzekli, 
że Katarzyński na skutek nadużywania al- 
koholu posiada ograniczoną zdolność kon- 
trolowania swoich czynów. 


Niepoprawna zlodziejka 


Piwońska Helena — to częsty gość na ła- 
wie oskarżonych. Obecnie zasiadła na niej 
pó raz dziesiąty, posiadając już bagaż dzie- 
więciu wyroków skazujących, z których o- 
statni opiewał na osiem miesięcy więzienia 
z zawieszeniem. 

Niepoprawną złodziejkę nie odstraszyło to 
od uprawiania swego „zawodu”, Jak wy- 
nikło z przewodu sądowego, Piwońska we- 


cwajga przy ul. Śródmiejskieł į korzystając 
z tego, że kupiec był zajęty klientami, ściąg 
nęła z lady pięciometrowy kupon materiału. 

Prześladował ją jednak pech. Ledwo wy- 
szła ze sklepi? zbliżył się do niej milicjant 
i zażądał, by pokazała, co niesie pod chust- 
ką. Wszystko się wydało. 

Sąd surowo potraktował recydywistkę 


szła pewnego dnia do sklepu oh. Rozen-| i zaaplikował jej półtora roku więzienia, 


(zadajemy niedyskretnie pytanie, 


z ul. Dąbrowskiej, gdzie odbyto „pierwszą wi- 
zję lokalną”, Jeszcze zadyszany dzieli się z 
nami bliższymi szczegółami, dotyczącymi. tej 
nowej arterii komunikacyjnej. 

— Już w 1947 roku — mówi nam dyr. Wa- 
wrzyński — wpłynęła do Zarządu Miejskiego 
petycja mieszkańców ul. Dąbrowskiej o prze- 
prowadzenie tam linit tramwajowej. Ze wzglę 
dów jednak czysto technicznych (w' projekcie 
mieliśmy również na uwadze ukończenie in- 
nych prac), przeciągnięcie linii na ul Dą- 
browską zaplanowano ną rok 1949, 

— Po ostatniej jednak konferencji Prezy- 
dentów miast, na której obecny Prezydent RP. 
zaapelował o poprawianie warunków ludno- 
ści pracującej i sam przyrzekł pomoc finan- 
sową, aby jak majszybciej zaspokoić najpil- 
niejsze jej potrzeby, Zarząd Miejski otrzy- 
mawszy specjalną dotację postanowił Jeszcze 
w tym roku przystąpić do budowy tej linii. 
Właśnie przed chwilą — mówi dyr. Wawrzyń- 
ski — odbyliśmy -pierwsze planowania. 

Jak długo może trwać budowa tej linii? — 


— Szybkość prac — mówi dyr. Wawrzyński 
— będzie zależała od kilku czynników. Jeżeli 
nie natrafimy na przeszkody materiałowa i at- 
mosferyczne sądzę, że do końca listopada 
mieszkańcy ul. Dąbrowskiej otrzymają już po* 
łączenie tramwajowe z miastem. Mam rów» 
nież nadzieję, — dodaje nasz rozmówca — 
że w pracach tych dopomogą nam sami miesz 
kańcy ul. Dąbrowskiej, którzy swego czasu 
zaofiarowali nawet w tym celu swą pomoc 
finansową.. Ze względu na brak! ludzi, przy- 
dałaby nam się bardzo pomoc przy układaniu 
toru — kończy tą uwagą naszą rozmowę dyr. 
Wawrzyński. - 

Na zakończenie warto jeszcze dodać, że pra 
ce związane z przeprowadzafiiem linii tram- 
wajowej na Stoki zakończone zostaną, jak 
nam oświadczył dyr. Wawrzyński, w ciągu 
4 do 6 tygodni. (Kr.) 
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tylko śpiesz po Jas 54-e] Loteri! Klasowey, 
która przyniesie nam 50.000 wygranych na 
sumę około ĆWIERĆ MILIARDA ZŁOTYCH. 
Główna wygrana 2 miliony, 13 wygranych po 
milionie, 31 po pół miliona itd, . 
Ciągnienie bej klasy już 18-go września. 
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Film naukowo-oświatowy 


W związku z rozpoczęciem nowego roku 
szkolnego — w Łodzi, odbył się ostatnio 
krajowy zjazd kierowników wojewódzkich 
Oddziałów Wydziału Filmów Oświatowych 
Iństytutu Filmowego; na którym omówiono 
cały szereg zagadnień, związanych z upo- 
wszechnieniem filmu naukowo-oświatowego, 

Uczestnicy zjazdu, analizując szczegółowo 
dotychczasowe zdobycze w terenie — doszli 
do wniosku, że na odcinku pracy tej posłąpi 
liśmy naprzód. Film naukowo-oświatowy; 
jako instrument nauczania, znajduje szero= 
kie zastosowanie w każdej dziedzinie wiedzy 
i nauki. 

Rolę tę doceniają przedstawiciele świata 
nauki, którzy w pracy zazębiają się z Insty- 
tutem; Związek Nauczycielstwa Polskiegą 
oraz całe społeczeństwo, 
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Z życia Partii 


Dziś, dnią 14.9. br. odbędą sie zebrania kół 
PPR w następujących zakładach pracy: 

DZIELNICA WIDZEW 1 

Godz. 1330 — PZP Nr 16 — zebrania wspó! 
me przędzalini i skręcalni zm. l-szej, godz. 14— 
"'WIFAMA — tokarze, zm. 2-ga, godz. 15-ta — 
Azbest — 1-sze kolo dzienne, godz. 16.30 — 
wspólne posiedzenie Komitetów  Dzielnico- 
wych (zebranie na dzielnicy). 

PZPB Nr 5 — godz. 7.30 — Straż Przemy- 
słowa Pożarna, Obóz Pracy (wspólnie z PPS), 
godz. 14ta — Manipulacja Sznurka. 
DZIELNICA GÓRNA 
~ Godz. 13.30 — PZPR Nr 7 (Stolarow); PZPB 
Nr 17 — tkalnia — zm. [-sza, tkalnia przygo- 
towawcza i wykończalnia; PZPJG Nr 8 
(Biihie) — przędzalnia — zm. 2-qga, tkalnia 
zm. 2-ga; godz. 15-ta — PZPJG — zmiana 
dzienna. 

J DZIELNICA RUDA PABIANICKA 

Godz, 8&-ma — PZPR Ruda Centrala — Straż 
Przemysłowa — zm. 1-sza; godz. 13-ia—PZPB 
Ruda Centrala Tkalmia—zm. 1-sza; godz. 15.30 
— MZK — Komitet Wspó)łdziałania, Zebrania 
Komitetu Fabrycznego PZPB Ruda; godz. 15-ta 
— zebranie egzekutywy. 

DZIELNICA ŚRÓDMIEJSKA LEWA >» 

Godz. 14-ta — PZPJG Nr 1 — zm. 1-sza; 
godz. 14.30 — PZPW Nr 29 (Alt); godz. 15-ta 
— Paged; godz. 15.30 — COU — koło Nr 3; 
godz. 16-ta — MZK — koło'Nr 4; godz, 19-ta 
—/prywaini krawcy. 

J DZIELNICA BAŁUTY 
7 Godz, 16-ta — PZPJG Nr 8 — Biuro, CZP; 
godz. 19-ta — Dom Dziecka. y 

“DZIELNICA ŚRÓDMIEŚCIE 

Godz 14-ta — koło przy Szkole Prawnicze‘; 
godz. 15-ta — Okręgowy Insp. Ochrony Skar- 
bowej; godz. 15.30 — Firma „Kublik; godz.| 


16-ta — CZMPWI, — koło Nr 2; god. 16.30— | 


PZPR Zjednoczenie Łódzkie; godz. 17-ta 


PPR; godz. 18.30 — PDT — koło Nr 1, 2 5; 
2:1:C07 | 


Dvrekcja Włókien Łykowych, Łódzki EJ 


tego samego dnia: CT — koło Nr 
koło Nr 9. 
DZIELNICA STAROMIEJSKA 
Godz. 14-ta — PZPB Nr 2 — przędzalnia — | 
zm. 2-qa; godz. 15-t4 — PZPB Nr 2 — oddział 
U-gi; godz. 1530 — PZZPP Nr 2 — oddział 
II-gi, Sylwars; godz, 16-ta — PZPW Nr 39 — 
oddział IV-ty, 


DZIELNICA GÓRNA LEWA 


Godz. 1230 — Zarzew (wspólnie z PPS): 
godz. 13-ta — PZPW Nr 3 — tkalnią — zm. 


i-sza; godz. 16-ta — Społem (wspólnie z PPS). 
DZIELNICA GÓRNA PRAWA 
Godz. 134a — PZPW Nr 1; godz. 13.90 — 
PZPB Nr 6; godz. 15-ta — Fabryka Tasiem j 
i Wstążśk; godz. 16-ta — Warsztaty Mecha- | 
m<zne, PZPB Nr 4 — koło 3-cie; godz. 18-ta — 
koło terenowe. 


DZIELNICA ŚRÓDMIEJSKA PRAWA 

Godz. 13.30 — PZPDZ Galanteryjnego Nr 4 
— koło 1-sze; Lrejninq — zm, 1-sza, PZPR 
Nr 9 — zm, 2-qa; godz. 13.45 — PZPDz. Nr 1 
— kolo 3-cie; godz. 14-ta — Fabryka Poń- 
czoch Grejs; godz. 15-ta — Państwowy Mono- 
pol Tytoniowy, Urząd Zatrudnienia; qodz. 
16-ta — PZPDz. Gal. Nr 4 — koło 1, Zjedn. 
Przem. Gumowago „Reks”, Fabr, Nr 2 Fial. 
Tkalnia Nr % godz. 16.30 — „Księga”; godz. 
17-ta — Goepert: godz. 18-ta — terenowe Ka- 
rolew; tego samego dnia PZPW Nr 38 — od- 
dział „B”. 
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UWAGA 3 
Dzielnica Bałutv zawiadamia. że dziś, dnia 
14.9. br. œ godz. 17-łej odbędzie się w lokalu ' 
Dzielnicy l. Zgierska Nr 75 zebranie Wv- 


działu Kobieceyo. Stawiennictwo obow qz-| 
kowe. 

komunika ® 

Komitet Dzielnicy „Śródmieście” PPR 7a- 


wiadamia wszystk*ch nrelamentów. iż dziś, dn, 
14,9. br. o godz. 17-tej w lokalu własnym przy 
ul. Piotrkówekiej 53 odbęd?'e sie odprawaepre 
legentów z nastębu'qcym porządkiem dzien 
nym: 

1. Referat tow. mar. Żebrowskiego na temat 

Sierpniowego Plenum KC PPR, 
2. Dyskusja. A 
Obecność obowiązkowa. 
Komitet Dzielnicowy 


KOMUNIKAT 
Wydzial Opieki przy Łódzkim Komitecie 
PPR zawiadamia wszystkich posiadaczy lo- 
sów loterii fantowej. odbvtej podczas zaba- 
wy tanecznej w dn. 12-go 9-xo bm, w loka- 
lu przy ul. Piotrkowskiej 262, ża pozostały 
do odbioru fanty. która nokr na nastenu- 
jące numery: 19, 66, 106, 409. 434, 508, 510; 
530. 542. %19, 924, 976, 1317, 1308, 1404, 
1447, 1481, 1484, 1519, 1537, 1539, 1813, 
1822, 1824. 1827, 1846, 1857, 1929. 1957. 
2332, 2334, 2380, 2504. 2551, 2557, 2566, 
2581, 2587, 2595, 2640, 2651, 2676, 3005, 
3113, 8328, 3346, 3353, 3360, 3385. 3423, 
3464, 3482, 3491, 3602, 3616, 3806, 3830, 

4501. 4508, 4528, 4801, 4811. 
Fanty należy odebrać na wartowni Łódz- 
kiezo Komitetu PPR nrzv Sienkiewicza 40a. 


P. P. »FILM POLSKI« 


poszukuje od zaraz 


BIEGŁEJ 
MASZYNISTKI 


Zgłoszenia osobiste do Biura Per- A 
sonalnego, Łódź, ul, Sienkiewicza 33. Si 


oałoszeń: Botrkowska 


Wydawca: Woj. Kont | 2 w Łodzi. Kumitet Redakcyjny Red I Adm Łódz Piotrkowska Hb Teletony: Redaktor 


8 autobus 


Przed paru dniami podaliśmy wiadomość o 
tym, że dzięki interwencji naszych władz miej 
skich Łódż otrzymała z „Motozbytu” przy- 
dział 8-miu autobusów, przeznaczonych dla kð 
munikacji miejskiej. 

Po autobusy te, nowoczesne | wygodne Fia- 
ty, wyjechała do Warszawy wczoraj rano eki- 
pa szoferów i w godzinach popołudniowych 
wróciła wraz z cennym da Ło nh bu 


Jednak na uruchomienie autobusów muszą 
pasażerowie poczekać jeszcze około 2-ch 
W przeciągu tego czasu Miejskie 


tygodni. 


ów dla komunikacji miejskiej 


już przybyło do Łodzi 


Zakłady Komunikacyjne przeszkolą szoferów 
do ich obsługi, wyznaczone zostaną przystanki 
oraz Miejska Rada Narodowa zatwierdzi ta- 
rytę opłat za przejazdy. 

Po tych niezbędnych formalnościach auto- 
busy pójdą w ruch, obsługując trasę między 
PI. Niepodległości a Starymi Chojnami. 

Na tych autobusach nie kończą się jednak 
dobre wiadomości dotyczące komunikacji w 
naszym mieście. Łódź stanowczo znaj- 
duje się obecnie w okresie pomyślnych wyda- 
rzeń w tej dziedzinie. 
mamą 


Centrala Zaopatrzenia Materiałowego Przemysłu Włókienniczego 
s . . - 
ogłasza Przetarg nieograniczony 


na dostawę następujących artykułów technicznych: 5.000 szt, noży do cięcia 
pluszu. 1.000 szt, rakli drukarskich. 10.007000 szt. igieł czesarkowych 10,674 
szt. szczotek technicznych, 70.676 szt. szczotek różnych. 

Artykułów żelaznych: 1000 szt. cęg do gięcia rur Bergmana. 5 007 szt. pilni- 
ków zegarmistrzowskich różnych. 500 szt. pilników nożowych 8" 509 szt. pilni- 
ków nożowych 10". 200 butli acetylenowych -preparowanych, 1.500 szt. dłut od 
4 — 30 mm.. 1.500 szt. środkowców różnych. 100 szt, świdrów korb. od 3 — 10 
mm., 30.000 szt. nitów aluminiowych. 30.000 szt. nitów miedrianvrh. 20 000 szt. 
nitów mogiężnych, 1.000 par okularów ochronnych białych. 500 szt. szkie! Klin- 
gera. 

Artvkwłów chemicznych: 25.000 kg, pakostu lnianego, 30.000 k7, oleju Inia- 
nego, 1.000 kg. oleju rzehakowego, 30.000 kg. tranu technicznego, 3.000 kg. tra- 
gartu, 

Barwniki: granat siarkowy, czerń siarkbwa bezpośrednia, czerń kwaso-chro- 
mowa, kadziowe do druku, pólwełniane wysokotrwałe i inne barwniki dla prze- 
mystu włókienniczego w każdoi ilości. 

Artyknłów budowlanych: 500 szt. skrzyń o wym. 93x52x53 cm. odległość 
płóz 46 cm., z desek 25 mm. wewnątrz heblowane na canv, wewnatrz | zewnatrz 


wzmseniane listwami, 470 m. sześc. tarcicy bukowej o wym. od 16 mm. — 100 
mm.. 820 m. sześć. tarcie" fakowej o wvm: od 10 mm. — 100 mm., 200 m, sześć 
tarcicy olrhowej o wym. od 19 mm. — 100 mm.. 85 m. sześc. tarcicy eretywoj 
o wym. od 25 mm. — 100 m, 110 m. sześc. tarcicy brzozswni o wym. od 19 mm 
— 100 mm., 150 m. sześc. terricv jesionowej o wym. ^d 25 mm. — 100 mrm., 
7 m. sześc. tarcicy jaworowej o wym. od 25 mm. — 100 mm., 35 m. sześc. tar- 
cicy lioowej o wym. od 25 mm. — 100 mm. 


Artvsrtów ele;trotechnioz=rch: 2 000 m, antvgronu 2x6. 1.007 m. antveronu 
"x10. 1000 m. antvgronu 8x16, 1.000 m. antreron" 4*%5, 2000 mo sntuzranu 
4x4, 2.000 m, antyzronu 4x6. uchwytów do antysronu różnych rozmiarów 35 000 
szt., 15000 szt. onrawek z klnezykiem. 500 szt. kinkietów żelaznych z miry 3-38" 
z rozetką, 150 szt. przełaczników trójkat—gwiszda z zaba” -=sniem 32x25 150 
szt. przełączników trójkąt—gwiazda zzabeznieczeniem 3x60, 60 szt. przełączników 
trójkąt—gwiazda z zabezpieczniem 3x100. 80 szt. przełaczników zmien* kierun- 
ków obrotów 3x25, 20 szt. przełaczników zmiany kierunków obrotów 3x60. 

Sprzęt nrzeciwnożarowy: 1000 szt. gaśnie nroszkowych, węże tłoczno rarcia- 
ne średn. 75 mm. 10.000 mh.. waża tlnczne parciane średn. 52 mm. 25.000 mb., 
węże tłoczne parciane gum. średn. 75 mm. 7.000 mb., węże tłoczne parciane gum. 
średn. 52 mm. 25,000 mb. 

Wszelkie infnvmonia i nodkłodki przetargowe na wvżej wymienione artykuły 
można otrzymać bezpłatnie w Biurze Zakupów Wolnorynkowych C. Z, M. P. WI, 
Łódź. Plac 7ryvcjęstwa ?. tel, 112-098 oraz w Odd»iałach C. Z. M. P, Wł. w Kato- 
wicach, ul. Warszawska Nr. 11 tel. 151-90. w Bielsku, Kamienica Ślaska 165 tel. 
70-40. w Dziarżaniawia, u! "iińrt'==-*Nr. 10 tel. 20-46, w Jalenisi Area, nl. Ko- 
chanowskiego Nr 4 tel. 25-10 w Wałbrzychu, ul. Bolesława Chrobrego Nr 51 
tal, 12-81, 7 Ziatlanej Górze, vl- Podzórska Nr. 4 tel. 716 otaz w Delegaturze 
CZ. P. WŁ w Wópszawie. W). WTMASA Nr NA (Zaopatrzenie). 

Oferty w zalakowanych kopertach z napisem „Oferta na artykuly techniczne 
względnie na wyżej ogłoszone, bz żadnych znaków firmowych, nalsżr składać 


w Centrali 7nopatrzenia Materiałowego Przemysłu Włókienniczego Łódź, Plac_ 


Zwwcięstwa 2. 
Ewentnalne: eczamniarze oltowowo, 


5733k 


tel, 111-50. Konto PKO VL-1505. Zaki. Grat. RS.W. Prasa“, 


” 


PAŃSTWOWE ZAKŁADY 
PRZEMYSŁU WEŁNIANEGO Nr 4 
w Łodzi ul. Kątna 19 


zatrudnią natychmiast: 
1. TECHNIKA MECHANIKA 
154u PRZĘDZALNIRÓW 


20-tu PRZYKREC ACZY i RU- 
BOWNIKÓW 


30-tu FOROTNIKÓW NIEWY- 
KWALIFIKOWANYCH, 

Zgłoszenia osobiste przyjmuje Wy- 
lział Personalny. Rig 


4 


WSTRZYMANIE RUCHU KOŁOWEGO 

Starostwo Grodzkie Śródmiejsko - Łódz- 
kie — Oddział Ruchu Drogowego — podaje 
do wiadomości, że — w związku z przepro- 
wadzanymi robotami ana ulicy Napiórkow- 
skiego na odcinku od ulic Lubelskiej — Gra 
bowej do ulicy Kilińskiego zostaje z dniem 
14 września rb. wstrzymany ruch kołowy 
na tymże odcinku na okres 7 dni, 

Objazd ulicami: Lubelską do Nowo-Za- 
rzewskiej i Grabową do Senatorskiej, 


* 


Starostwo Grodzkie Śródmiejsko - Łódz- 
kie —<Oddział Ruchu Drogowego — podaje 
do wiadomości, że w związku z przeprowa- 
dzanymi robotami po stronie wschodniej 
ul. Kilińskiego na odcinku od ulicy Napiór- 
kowskiego do ul. Stalina ruch kółowy z 
dniem 14 września rb. aż do ukończenia ro- 
bót odbywać się będzie tylko po stronie za- 
chodniej tejże ulicy, 


Administracia nia 


TYMCZASOWA ZMIANA TRAS LINI 
(TRAMWAJOWYCH 

Dyrekcja Miejskich Zakładów Komuni- 
kacyjnych w Łodzi, podaje do wiadomości, 
że z powodu robót ziemnych na ulicy Na- 
piórkowskiego tramwaje linii 3, 5 i 16 od 
wtorku dnia 14 września rb. aż do odwoła- 
nia kursować będą następującymi ulicami: 


Linia 3 Zarzew, Kilińskiego, TI Zajezdnia. 
Dąbrowskiego, Placem Niepodległości, Piotr 
kowską. Placem Wolności, Osiedle Montwil- 
la Mireckiego. 


„ Linia 5 Chojny, Dąbrowskiego. II Zajezd- 
nią, Kilińskiego, Narutowicza, Szterlinga, 
Placem Wolności, Julianów. 


„ Linia 16 Hipoteczna, Placem Wolności, 
Piotrkowska Narszałka Stalina, Kilińskie- 
go. II Zajezdnia, 

UMOWA OTO 


Kursy dokształcające samo. 


kształceniowe dla dorosłych 
Zarząd Miejski w Łodzi — Wydział Oświa- 
ty — od 3 lat prowadzi Kursy Dokształcające 
Samokształceniowe dla Dorosłych, przezna- 
czone dla osób, którym warunki nie pozwa- 
lają na normalną naukę w szkołach wieczo- 
rowych. 
, Nauka trwa w niedzielę od godziny 9—14. 


Absolwenci kursu rekrutujący się przeważ 
nie ze sfer robotniczych, rzemieślniczych, 
działaczy społecznych i ośw:atowych otrzymu- 
ją świadectwa ukończenia szkoły podstawo: 
wej. 

Zapisy w każdą niedzielę od godziny 9—14 
w lokalu szkoły przy ul, Kilińskiego nr 141. 


Film w służbie racjonalizacji przemysłu 

Instytut Filmowy w Łodzi w porozumie- 
niu z Centralnym Zarządem Przemysłu Włó- 
kienniczego — przystąbił do realizacji inte- 
resującego filmu pt. „O małej racjonalizacji 
w przemyśle włóklenniczym", 

Film ten ze względu na specjalny charak- 
ter i przeznaczenie, budzi żywe zainteresa- 
wanie w sterach przemysłowych i świata 
pracy. Tematyka bowiem oparta jest na po- 
uczeniu robotnika » możliwościach racjonai 
nego wykorzystania wszystkich momentów 
w produkcji. Bohaterem filmu jest włók- 
piarz łódzki, zaś akcja toczy się wokół co- 
dziennej pracy w fabryce włókienniczej z 
uwypukleniem pracy dobrze zorzanizowanej 
i płvhących stąd korzyści oraz przeciwsta- 
wienia popełnianych błędów, 

Film opracowują najwybitniejsi fachowcy 
Instytutu Filmowego w oparciu c fachową 
poradę specjalistów, postawionych z ramie- 
nia Centralnego Zarządu Przemysłu Włókien 
n.czeg9. 


Kolejarze - przodownicy pracy 


Na Wystawę Ziem Odzyskanych do Wro- 
cławia wyjeżdżają codziennie z Łodzi liczne 
wycieczki, orqanizowańe przy poszczegól- 
norh zakładach pracy. 

Ostatnio zorganizowana została wycieczka 
przez Dvrekcię Okresowa Kaiei Państwo 
wvch w Łodz, dla 100 kolejarzy —przodowmi 
ków pracy. 

Wowcieczkę prowadzą wicedyrektor DOKP | 
mrezes Zarządu Okręgowego Związku Zawo+ 
dńweao Kolejarzy 

Celem organizatorów wycieczki było wy- 
różnienie czołowych prarownków DOKP 
Łódź oraz danie im mozności zapoznania się 
z osiarnięciami naszymi na Ziemiach Za- 
chodnich. 
beam A W OE Z 

REJESTRACJA KART ŻYWNOŚCIO- 

WYCH NA MIĘSO I TŁUSZCZ 


Zarząd Miejski w Łodzi — Wydział 


|, Anrovyizacji — podzje do wiadomości, że w 


Naczelny 216-14 Sekjetariat 254 2) 
przyjmuje odpowiedzialności za terminawv druk oołoszeń. 


Sklepach rzeźniczych, włączonych do miejs- 
kiej sieci rozdzielczej, dokonywana będzie re 
jestracja kart żywnościowych z miesiąca 
września rb. na mięso i tłuszcz. . 

Rejestracja odbywać się będzie na podsta 
wie II kuponu rejestracyjnego od dnia 14 
do dnia 20 września rb, 

Rejestrować należy tylko kat. I zwykłą, 

UWAGA: 

Kart „Zg“ pracowników zatrudnionych w 
przemyśle oraz pocztowców i nauczycieli nie 
należy rejestrować. 


SZKOŁA POWSZECHNA DLA DOROSŁYCH 

Zarząd Miejski w Łodzi — Wydział Oświaty 
— uwzęledniając potrzeby osób  dorósłych, 
pragnących Uczyć się w późniejszych godzi 
nach wieczorowych, prowadzi przy ul. Wierz 
bowej 37-39 wieczorową szkołę powszechną 
dla dorosłivch, 

Lekcje odbywają zie 4 razy tygodniowo od 
godziny 18 — 21. Kurs nauki roczny. 


Zapisy do wszystkich klas, od I począwszy 
przyjmuje sekretariat szkoły codziennie od 
| godziny 18 — 20, ł 
OGLOSZENIE i 


„Zarząd Miejski w Łodzi — Wydział Zdry 
wia — ratrwdni w Szpitalu Miejskim nr 9 
t T dowaca | 0 
lektrza na stor=wiettn kierownika labos 
rztorium analitzen, l 
pomamy iję= antekar kiago, 
* Sde Tinte p--ni 4 
n 


„""as>żania wedlug norm przewidzianych 
dle nracowników w samorządzie. 

Ofprtv Wys w treaiayr many kistrować naa 
leży: Wydział 7 "=owia — Kancelaria — tl, 
Piotrkowska 113, pokój nr 110. 

Łódź, dnia 10 września 1948 r. 

ZARZAD MIEJSKI w ŁODZI 


OFIARY 
Koło PPR przy Starostwie Grodzkim< 
Śródmiejskim składa na RTPD złotych dwa 
tysiące. 


OGŁOSZENIA DROBNE 


Laofiarowanie oracy PENO zee 

ZERN zon- | teiestracving - 
drżę ORAS A Skierniewice Marat 
nany z artykułami Józef wieś Łagów 

elektrotechnirzny- gm, Łyszkowice. 

mi. Centrala Handlo zzz z AGR 
wa Przemysłu Elek-| SKRADZIONO kar- 
trotechnicznogo ul.| te  RKU-Łódź-Mia- 
Piotrkowska nr 105,| sto. 2 zaświadczenia 
Wydział Personalny 


ia! pracy, świadectwo 
od 9-13. 5781k szkolne, palcówkę na 
Zagubione toxumenty gą AREA 
ZGUBIONO ksig-| 77 - 
żeczkę  Ubeznieczal- | Różnę 


ni Społecznej i nanie 
ry wojskowe. Jasz- 
czura Stanisław. Fa- 
łata 2. 57838 
ZAGUBIONO kartę 
rejesśracyjną RKU- 
Łódź. Danieląk Jan. 
Ogrodowa 26, 5787g 


Snprtowy Sprzęt 
Pilki- Siatki- kostiu 
my sportowe inne 
artykuły poleca — 
Jan Pujdak i S-ka, 
Łódź, Piotrkowska 
nr 83. 5617k 


Redaktja nm.na 172-31 Dział 


TEATRY 


Państwowy Teatr Wojska Polskiego 

„Dzis o godz. 19,15 arcydzieło komedio- 
pisarstwa francuskiego, p. t. „GRZEGORZ 
DYNDAŁA*, Molier'a. Przekład Boy'a-Że- 
leńskiego. Reżyseria Danuty Pietraszkie- 
wicz, 

TEATR POWSZECHNY 

.. Codziennie o godz. 19,15 „Lisie: Gniaz- 
do" z udziałem Ireny GRYWIŃSKIEJ i Ka- 
rola ADWENTOWICZA, 


TEATR „SYRENA“ Traugutta 1 
Dziś o godz. 19.30 komedia p. t, „Dobrze 
skrojony frak“. « 


TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
ul. Daszyńskiego 34 5 

Dziś i codz, o g. 19.15 sztuka C. de Peyret 
Chapuis ..Niebosozsk Pas Piet w rožuserii 
Janusza Warneckiego. Udział biorą: Hanna 
Bielicka, Krystyna Cierhomska, Hatna 
Głuszkówna, Czesław Guzek, Irena Horecka 
Wanda Jakubińska, Janusz Jaroń i Michał 
Melina. Dekoracja Stanisława (esje'" Hen, 
Kasa czynna od 11 do 13 i od 15, tel 123-02. 


Teatr Komedii Muzycznej „LUTNIA* 
Piotrkowska 243 

Dziś i dni nastennych o godzinie 19,15 
„Onofliwa Zuzanna”, operetka w 3-ch ak- 
tach J. Gilberta. 

Biletv wezośniej do nabycia úl. Piotrkow 
ska 102, a od godz. 17-ej w kasie teatru. 
W niedzielę kasa teatru czynna od godz. 
11-ej. 

LETNI TEATR „OSA“ 

TA Zachodnia 43. tel. 140-09 

| Codziennie o 19.30 w niedziele : święta 

a ló-tej I 19.30 komedia muzyczna ot. 
„ROZKOSZNA DZIEWCZYNA” 

z H. Makowską w roli tytułowej. Zniżki 

ważne. Widownia szczelnie chroniona przed 

chłodem. > 


KINA 

ADRIA — „Biały Kiel“ 

godz. 18, 20 w niedz. 16. 

film dozwolony dla młodzieży 
BAŁTYK — „Tajemnica Wywiadu” 

godz. 17, 19 21 w niedz, 15. 

fil niedozwolony dla młodzieży. 
BAJKA — „Tajemnica nocy wigilijnej” 

godz. 17,30, 20, w niedz, 15, 
_ film dozwolony dla młodzieży 
GDYNIA — „Program aktualności krajo- 

wych i zagranicznych Nr 29" 

qodz 11, 12, 13. 16. 17. 18; 19, 20; A 
HEL (dla młodzieży) — „Chłopiec z przed- 

mieścia'* Ę 

godz 16, 18, 20 w niedz 14 
MUZA — „Lekkomyślna siostra”, 

godz. 18, 20 w niedz. 16 
POLONIA — „Siostra lokaja** 

godz. 16, 18.30, 21 w niedz. 13.30 
PRZEDWIOŚNIE — „Statek pułapka” 

godz, 18, 20 w niedz. 16 

film dozwolony dla młodzieży 
ROBOTNIK — „Szalony lotnik* 

godz. 16.30, 18.30, 20.30 w niedz. 1430 

film dozwolony dla młodzieży ` 
ROMA — „Dragonwyck“ 

godz. 18, 20.30 w niedz. 15.30. 

film niedozwolony dla młodzieży 
REKORD — „Bolero“ 

godz. 18.80, 20.30, w niedz. 16.30 
STYLOWY — „Zieiore lata" 

godz. 16, 18.30, 21 w niedz, 13.30 

flm dozwolony dla młodzieży 
SWIT — „Miasto bezprawia 

godz. 18, 20 w niedz. 16. 

film dozwolony od lat 18 
TĘCZA — „Siostra lokaja* 

godz. 15.30, 18, 20,30, w niedz. 13. 
TATRY (w ogrodzie) —,„ Cygańska miłość" 

godz. 15,30. 18, 20.30 w niedz. 13. 

fiim niedozwolony dla młrdzieży. 
WISŁA — „Cygańska miłość“ 

godz. 16. 18,30 21, w niedz. 13.3 

tiim niedozwolony dla młodzieży. 
WŁÓKNIARZ — „Siostra lokaja** 

godz. 16, 18,80, 21, w niedz. 13,30. 
WOLNOŚĆ — „Tajemnica wywiadu" 

godz. 16.30, 18.30, 20.30 w niedz. 14.30. 

film niedozwolony dla młodzieży, 
ZACHĘTA — „Krążownik Wareg” 

godz: 18.30, 20.30, w niedz. 16.30. 


Wie nie rozerwie uścisku tuch AED... 


Na stadionie polskiego Gilańska 


'utrwala się sojusz robotniczo-chłopski 


GDAŃSK (obsł. wt). Blisko 20-tysięczne 
rzesze widzów przyglądały się w niedzielę 
popisówi 1.500 sportowców, podczas tego- 
rocznęgo święta sportu w Gdańsku. Po raz 
pierwszy w historii sportu po|skiego, wzięły 
w nim udział zespoły wiejskie. 

Defilada zawodników otworzyła to wiel- 
kie Świętó zbratania się robotnisów i chło- 


| WEW MOR. Da A 0. KA je 


pów na zielonej murawie stadionu, Wśród 
burzliwych oklasków przedefilowały delega 
cje wszystkich towarzystw sportowych i klu 
bów. Po zakończeniu barwnego przemarszu 
na boisko wbiega zawodn:k niosący pochod- 
nię zapalona „od znicza. płonącego na We- 
sterplatte  Olimpijezyk, Łomowski, przej- 


muje pochodnię i przy dźwiękach Hymnu 
L n i W w S zzz 


Wam mora mesie mecza Keremkóu- dž 


Nie wolno sprzedawać więcej biletów 


niż jest siedzących 
Jesteśmy jeszcze pod wrażeniem meczu 
piłkarskiego Kraków — Łódź, Jednak tym 
razem mowa będzie nie o» grze zawodników 
a o publiczności, o tej z miejsc siedzących. 
Faktem jest, że organizatorzy (w tym wy 
padku ŁOZPN) sprzedłeli weęcej biletów 
na trybuny i miejsca siedzące przed try- 
bunami niż było miejsce do tego przeznacza 
nych. Widzowie, którzy nadeszli nieco póżł 
niej nie mieli już zarezerwowanych miejsc. 
Siedzieli tam już innu 


aaa m z 


mie sc na trybunie 

Porządkowi nie mogli nic zdziałać, tym 
bardziej, żę widzów napłynęeła rekordowm 
w tym sezonie |iczba — około 20 tysięcy. 
Zdaniem naszym należy temu złu jak naj- 
rychlej zaradzić; na razie przez sprzedaż 
tylko takiej ilości biletów, ile jest miejsc, a 
potem pomyśleć © budowie trybun 1 miejsc 
siedzacych na wałach, 

W przeciwnym razie bedziemy ciągle 
świądkami awantur jak to miało miejsce w 
niedzielę, 


Narodowego zapalą znicz. Flagę państwową 
i Gdańska wciągnął na maszt drugi olim- 
pijrzyk, Antlnewicze 

Z kolei nastąpiśo Tózdanie nagród zespo- 
łom powiatowym za udziął w biegu narodo 
wym, po czym wojewoda  Zrałek wręczył 
przedstawicielom ludowych zespołów sporto 
wych asygnaty: uprawniające do odbioru 
sprzętu sportowego, zakupionego z dobro- 
wolnych ofiar robotników i rolników woj. 
gdańskiego oraz dotacji Związku Samopo- 
mocy Chłopskiej. Ogółem rozdano sprzętu 
sportowego na śumę przekraczającą 2,500.000 
złotych. 

Po defiladzie odbyły się pokazy sportowe, 
podczas których sportowcy miasta i wsi za-. 
demonstrowali swoją sprawność. Podczas 
pokazów na boisko wbiegły sztafety żoł- 
nierzy WOP, junaków SP ; sztafety kolar- 
skie harcerzy, Sztafety przywiozły urny z 
ziemią zebraną nu pobojowiskach i obozach 
jeńców. Na zakończenie uroczystości woje- 
woda gdański Zrałek wygłosił przemówie* 
ne w którym wezwał sportowców Wybrze 
ża do dalszej pracy nad podniesieniem 
sprawności fizycznej. 


Bek powinien wygrać mistrzostwo 


ale niespodzianki na torze trafiają się bardzo często ... 


Jutro o godzinie 17, przed kasami toru 
helenowskiego zbierze się niewątpliwie 
tłum zwolenników kolarstwa, aby być 
świadkami zaciętej waļki czołowych na- 
szych długodystansowców o zaszczytny ty- 
tuł mistrza Polski w wyścigu na 50 kilome 
trów. Koszulki z białym orłem bronić bę- 
dzie łodzianin, Jerzy Bek, a zdobyć będą ją 
chcieli zapewne wszyscy, którzy jutro sta- 
ną na starcie. Chcieć, to nie od razu jednak 
znaczy móc. Największym naszym, a przy- 
puszczamy, że nie tylko naszym, ale wszy- 
stkich — jest sam obrońca tytułu. Bek, w 
ostatnim wyścigu amerykańskim, rozegra- 
nym w konkurencji polsko - czeskiej Udo- 


iwodnił po raz niewiadomo już który, że w 


wyścigach torowych ma dłuższych  dystan- 
sach, w których dominującą rolę odgrywają 


Sport w MO 


Mistrzestwa piłkarskie 


W odbywających się rozgrywkach piłkar 
skich Kół Z. S. „Gwardia“ w ubiegłym ty- 
godniu zanotowano następujące wyniki: 

Koło Nr 5— Koto Nr13 wynik 11:0 

Koło Nr 9— Koło Nr10 wynik 4:0 
— i 


Nowak nie będzie grał 


w reprezentacji Krakowa 


KRAKÓW. (obsł. wł.). Na wniosek kpt. 
związkowego Zarząd KOZPN-u powziął 
uchwałę, na mocy której wielokrotny re- 
prezentan£ Krakowa, Nowak (Garbarnia) 
skreślony został z listy reprezentantów 
Krakowa. 

Nowak odmówił udziału w grze na zawo- 
dach Kraków — Poznań o puchar Kałuży 
w czerwcu br., przedkładając zdjęcie rent- 
genologiczne, które miało dowieść, że No- 
wak ma pękniętą kość w nodze. Nowak 
grał jednak w 3 dni później w barwach 
swego klubu (Garbarnia), a przeprowadzo- 
ne dochodzenia wykazały, iż zdjęcie było 
nieaktualne. 


Co usłyszcjanej przez radio 


Program na wtorek 14 września 1948 roku 


1204 DZIENNIK, 12,09 Muzyka, 12.25 Mu: 
zyka wegierska, 12.45 (Ł) 1) Pomieszczenie 
dla niosek, 2) Współzawodnictwo pracy w 
rolnictwie, 13.00 Koncert rozrywkowy, 13.45 
Cezar FRANCK, 14,30 (Ł) Z dzisiejszej prá- 
sy, 14.35 (Ł) Arie operowe oraz pieśni i pio 
senki kompozytorów włoskich — śpiewa 
Umberto Urbano (płyty), 15.05 (Ł) Felieton 
sportowy: 15.10 (Ł) Kwadrans muzyki lek- 
kiej, 15.25 (Ł) Skrzynka ŁRR, 15.30 Groch 
z kapustą — audycja słowno-muzyczna dla 
dzieci, 15.50 Skrzynka ogólna, 16.00 DZIEN- 
NIK, 16.20 Odbudowa Warszawy, 16.30 Kon 
cert popularny, 17.00 Œ) Awantura w Ari- 
zonie — słuchowisko, 17,45 Gramy «v sza- 
chy, 18.00 Mówi Wystawa Ziem  Odzyska- 
nych, 18.05 Ulubione melodie, 18.45 Jak zo 
stałem pisarzem, 19.10 (Ł) Audycja słowno- 
muzyczna pt. „Meteor Antonio Crtis gwia 
zda Nino Piccaluga'+ 19.30 Emancypantki, 
19.45 Muzvka radziecka. 20.58 Komunikat 


meteorologiczny, 21.00 DZIENNIK, 2150 
Skrzynka techniczna, 22,00 Muzyka tanecz- 
na (płyty), 22.45 (£Ł) Koncert życzeń (cz. I), 
22.58 (Ł) Omów. progr. lok. na jutro, 23.00 
Ostatnie wiadomości, 23.10 Muzyka tanecz- 
na (płyty), 23.20 Program na jutro, 23.30 (Œ) 
Koncert życzeń (cz, II), 0.30 (Ł) Zakończe- 
nie audycji i HYMN, 


Program na środę 15 września 1948 rano: 


5.00 (43) Polonez — powitanie, omów. pogo- 
dy i ważn. audycji dnia, 5.05 (Ł) Muzyka 
poranna z płyt, 5.20 Międzynarodowy kon- 
cert wymienny z Katowic, 6,05 Muzyka po- 
ranna (płyty), 6.16 DZIENNIK, 6.30 Muzy- 
ka, 650 Program dnia, 7.00 Skrót wiad. 
dziennika porannego, 7.05 Przegląd prasy 
stołecznej, 7.12 Muzyka, 7.20 (Ł) Przetwory 
jarzynowe, 7.30 Muzyka, 8.20 Anna Prole- 
tariuszka, 8.35 Muzyka. 855 Informacje 
ogólnopolskie 2.00 Skrzynka PCK. 9.10 (Ł) 
Komunikaty, 


‘J. Bek, przyp. red.) no į jak zwykle koalicja. 


finisze, jest właściwie bezkonkurencyjny 
Niespodzianki jednak, zwłaszcza na torze 
zdarzają się często, lekkomyślnie więc było 
by już z góry dekorować Beka koszulką 
mistrzowską. 


UWAGA NA WARSZAWĘ! 

Kogo możemy zaliczyć do  najgrożniej- 
szych jego konkurentów? Przede wszystkim 
niebezpiecznym może być niedawny rekor- 
dzista Polski na 4 km — Gabrych, który 
‘niewatpliwie będzie chciał „pomścić”* krót- 
ki żywot swego rekordu (pobił go właśnie 


warszawska z  Wrzesińsikim. Rzeżnickimw 
Napierałą, Kapiakiem i Siemińskim na cze- 
le. Warszawiacy będą niebezpieczni tylko 
dlatego, że potrafią oni wspólnymi siłam! 


kół Gwardii 
Koło Nr14 — Koło Nr15 wynik 2:1 

Koło Nr 3— Koło Nr 8 wynik 

Koło Nr 4— Koło Nr1l wynik 

Koło Nr 6— Koło Nr12 wynik 2 

Koło Nr16— Koło Nr 2 wynik 6: 

Koło-Nr 7— Koło Nr 1 wynik 4:0 

Prowadzenie w poszczególnych grupach 
objęły Koła Nr 3, 6, 9, i 16 Kompania Ru- 
chu. W ciągu bieżącego tygodnia następuje 
przerwa w rozgrywkach, natomiast odbędą 
się spotkania w pilkę siatkową o drużyno- 
wego mistrza Z.S. „Gwardia“. 

Kalendarzyk spotkań przewiduje środa: 
15, 9. 48 r. 

1 spotkanie godz. 10.00 Koło Nr 5 — Ko- 
ło Nr 16 

2 spotkanie godz. 10,15 Koło Nr 2 — Ko 
ło Nr 12 
owe godz. 11,30 Koło Nr 4 — Ko 
o Nr 

4-spotkanie godz. 12,15 Koło Nr 1 — Ko 
ło Nr 13 ; 

5 spotkanie godz, 13,00 Koło Nr 8 — Ko- 
ło Nr 9 

6 spotkanie godz, 13,15 Koło Nr 10 — Ko 
ło Nr 11 

7 spotkanie godz. 14,30 Koło Nr T — Ko- 
ło Nr 14 

8 spotkanie godz. 15,15 Koło Nr 3 — Ko- 
ło Nr 15 , 5 

Rozgrywki w siatkówkę odbywać się be- 
dą na boisku D.K-S. przy ul. Nawrot. Tur- 
niej przeprowadzony zostanie systemem 
pucharowvm eo pozwoli wyłonić cztery ze- 
snołv. które z kolei w ramach święta M. O. 
rozegrają finał systemem punktowym. o ty- 
tot mistrza koła. c 


Gwiazda — ZKS 0:0 


W niedzielę ŻKS „Gwiazda rozegrała 
towarzyskie spotkanie piłkarskie z ŻKS-em 
(Warszawa). 

Przez cały czas przewagę posiadała 
Gwiazda, tylko bramkarz gości wypożyczo- 
ny z B klasowej drużyny warszawskiej — 
uchronił gości od porażki. ; 

Z „Gwiazdy“ na wyróżnienie zasłużyli: 
Domankiewicz, Rozencwajg i Tygier. 

Ciekawej naogół grze, chwilami jednak 
prowadzonej zbyt ostro przyglądało się 


Wał 
5555 


koło 1.000 widzów. 


— nn w a o e e i ło c nnn 


walczyć i pomagać do zwycięstwa jednemu 
ze swoich kolegów, czego nie zaobserwo- 
waliśmy, niestety, do tej pory u łodzian. 
Nie ulega wątpliwości, że tak jak w wyści- 
gach amerykańskich, warszawiacy będą pró 
bowali ucieczek, gdyż tylko one będą mo- 
gły przynieść im zwycięstwo nad szybszym 
od nich Bekiem to też Bek nie będzie miał 
łatwego zadania i będzie musiał naprawdę 
mieć się bardzo na baczności, aby nie utra- 
cić swej koszulki. 


UJRZYMY TEŻ NARYBEK 


Wyście główny» o mistrzostwa Polski ne 
50 RE AANE Es na zi 125 okrą 
żeń toru, poprzedzą go jednak jeszcze wyłŝ- 
cigi dla tak zwanych „kartkowiczów" czyli. 
naszego narybku torowego. s 


JUTRO WSZYSCY O GODZ. 17-tej 
NA TORZE HELENOWSKIM 


W związku z zawodami jutrzejszymi, któ 
re z pewnością dostarczą wszystkim zwolen 
nikom kolarstwa znów wielu zdrowych ema 
cji organizatorzy ich Łódzki Okręgowy 
Związek Kolarski (obok piłkarskiego, jeden 
z najbardziej aktywnych związków w Ło 
dzi) czyni odpowiedzialnym! kierowników 
sekcji kolarskich klubów. zffeszonych w na 
szym okręgu za dopilnowanie, aby wszyscy: 
zawodnicy zarówno _ licencjonowam;, jak 1 
posiadający karty wyścigówe stawili się 
jutro w Helenowie o godz, 17. 


KASY OTWARTE OD GODZ. 14-tej 
Aby uniknąć jutro zbyt wielkiego tłoku 
przy kasach, pożądane byłoby, aby publicz 
ność zaopatrywała się wcześniej w bilety 
wstępu, które będzie już można nabyć w 
kasach od godzniy 14-ej. Co do pogody, 
mamy wrażenie, że nie popsuje ona jutro 
szyki kolarzem. Gdyby jednak zawiodih 


(a potrafi ona czasami zawieść na równi z 
faworytami toru) — zawody przełożone zo 
staną ma dzień następny. . 


MMM m c 


ODPOCZYNEK NA BOISKU 


W czasie przerw pomiędzy  konkurenc janl 
miło jest rozluźnić mięśnie na zielonej muła- 
wie boiska, i 


Lekkoatletukn 


CSR — Belgia 96:80 

PRAGA (obsł. wł.). Rozegrane w Pradze 
międzypaństwowe spotkanie lekkoatletycz- 
ne, Czechosłowacja — Belgia zakończyło się 
zwycięstwem lekkoatletów  czechosłować- 
kich w stosunku 9A:80, 
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